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Dziennik wychodzi eo dzień rano wyjąwszy poniedziałki i dni następujące po 
więtach. 


Woflatek miesięczny wychodzi z ostatnim dniem każdego miesiąca. 
Przedpłata na Dziennik „Czas“ 
w Krakowie w Państwie Austryackiem. (pocztą ) 
OEE 1 CA TRIS atr. 16 "agesate, u -'.| 44% + . zdr. 20 
półrocznie . . . . . - aer" A | półrocznie . . . . -. . ew 10 
kwartalnie . . . . . . 4 kwartalnie. « « . o sł (8 
miesięcznie PoS ENT Se 1 kr. 30 | miesięcznie . . . . . . niu; © 


Przedpłata na Dziennik „Czas“ z Dodatkiem 
w Krakowie w Państwie Austryackiem (pocztą) 
5 . OD | rocznie złr. 30 
| półrocznie 15 
kwartalnie 


rocznie 
półrocznie 
kwartalnie 
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Kraków 6 Stycznia 


— Worek. 


Frzyjmują się de umieszczania w Inseratach. 

OGŁOSZENIA, ODEZWY, VWIADOMIKNIA, DONIESIENIA wszelkiego rodzaju, ty- 
czące się prmomysłą, handlu, rolnictwa, sprzedaży, kupna, dzierżaw itp 

' za opłatą: 

Od wierszą drobnego aa jednorazowe umioszezenie po 4 kr., za następne po 2 kr. 
Do każdego inserata załączone byś winno 10 kr. aa opłatę stęplową za 
każdorazowe umieszczenie, 

List s pieniędzmi prenumoracyjnemi i inseratowemi przesyłane być winny 
franko do Bióra Kxpedyeyi Czasu, 

Bierg reklamacyjne nieopieczętowane niealegają frankowania 

Risty niefrankowane nieprzyjmują sie. 

GF". Numer pojedynczy dziennika kosztuje 5 kr. 


ła, iż tylko Związek niemiecki może tako- 
wego pozwolenia udzieli. Rzecz to nader 
ważna w tćj sprawie. Tymczasem Szwaj- 
carya wysłała p. Furrera do Frankfurtu, 
a p. Barmann poseł szwajcarski w Paryżu 
po rozmowie z cesarzem Napoleonem udał się 
do Berna po nowe instrukcye i z takowemi 
wrócił do Paryża. Negceyacye przeto cią- 
gna się dalćj —ale sprawa jest na tym samym 
stopniu... 

W Neapolu zupełna jak piszą cisza, nikt- 
by się nie domyślił, że stósunki zerwane 
między tem państwem a Francyą i Anglią. 
Sprawa jest w tćj chwili jak to mówią w od- 
stawce—alje zawsze na tym samym stopniu... 

Sprawa perska także nieco ueichła, nie- 
masz. żadnych ważnych wiadomości. Nic dzi- 
wnego, że Rosya głosu nie zabiera w obec 
konferencyj paryskich. "Tymczasem Anglia 
coraz więcćj w Azyi zatrudniona: bombar- 
dowanie Kantonu wywoła zapewne wojnę 
z Chinamii przyniesie niewątpliwą korzyść dla 
handlu angielskiego na przyszłość, lubo są- 
dząc z dzienników angielskich, w téj chwili 
zajście tojest bardzo niokorzystne. ` 

Na tem możemy skończyć sprawózdanie 
nasze tygodniowe, pierwsze w tym nowym 
roku. Horoskopu z niego wyciągnąć niepo- 
dobna. Sytuacya polityczna jest taka, że wszy- 
stko jest prawdopodobne —nawet pokój. Dzi- 
wne zawikłanie oddali może wszelkie gwał- 
towne rozwiązanie. Europa nie wiedząc jak 
wyjść z tego zawikłania—- pozostanie w niem. 
Główną zaś cechą tego stanu zdaniem na- 
szem jest, że nikt ani chwili tak na przy- 
jaciół jak nawet na nieprzyjaciół rachować 
nie może. 


kraków 5 stycznia. 

Dzień który zamykał rok ubiegły, otwierał 
konferencye w Paryżu; dzień 31 grudnia r. 
z. dzień ś. Sylwestra papieża. Czy. jest ja” 
kowaś szczęśliwa wróżba w wyborze tego 
patrona dla nowych konferencyj? Tiara pa- 
pieska jest godłem błogosławieństwa „Orbi 
et Urbi, godłem chrześciańskiego ; pokoju dla 
całego Świata w imie wiary hrystusa i mi- 
łości bliźniego. Czy polityka przybierze ten 
zbawienny i prawdziwie Skuteczny bo nie- 
mylny kierunek, który jedynie doprowadzić 
może do rzeczywistego pokoju i szczęścia 
ladów ? Odpowiedź leży pod zasłoną przy- 
szłości, Nie potrafią jéj przedrzeć najgorętsze 
życzenia — a chwila obecna nie jeszcze ro- 
kosać nie pozwala. ` 

i ile wiadomo, pierwsze posiedzenie kon- 
fereacyj trudniło się kwestyą Bołgarską, 
wsap Wężowych itak zwaną deltą utwo- 
rzoną przez ujścia Dunaju. Bołgrad ma na- 
leżeć do Mośdawii,. wyspy Wężowe do 
Turcyi, delta ustąpiona przez Rosyan ma 
być przyłączoną do Mołdawii. Rosya w za- 
mian za Bołgrad ma otrzymać pewną część 
terytoryum mołdawskiego. Wszystko to 
miało być ułożone z góry między mocar- 
stwami. Konferencya przystąpiła do goto- 
wego. Szło tylko o podpisanie protokułu. 
Ale jak łatwo było przewidzieć, po usunię= 
ciu tćj trudności tyczącej się odgraniczenia 
Mołdawii, wystąpiła tem wyraźniej kwe- 
styd ewakuacyi Księstw i morza Czarnego. 
- Według korespondencyj paryskich, bo pe- 
wnego nic dotąd niema, Anglia nieodpowie- 
dziada stanowczo i konferencye odroczyły 
się do 3 stycznia. Na nicby się nieprzydało 
czynić wnioski, skoro podstawą do nich są 
tylko domysły. Dopiero po ogłoszeniu pro- 
tokółów konferencyj rozpatrzeć się będzie 
można, jak dalece to nowe dzieło dyploma= 
tyczne uprościło kwestyę wschodnią, jak da- 
lece posunęło wykonanie traktatu z 30 mar- 
ca r.z. Trybuna? europejski jest zebrany i 
obraduje —nie można przesądzać jego wy- 
` roków. Dopóki dekretu nie ogłosi — sprawa 
jest na tym samym stopniu... 

AW kwestyi neufchatelskićj ogłoszona kil- 
ka dokumentów z jednćj i z drugićj strony. 
Zgromadzenie związkowe zebrało się na d. 
27 grudnia, mesaż prezydenta rady związ- 
kowćj bardzo był jasny i umiarkowany, Nota 
gabinetu pruskiego z Sen grudnia do mo- 
carstw które podpisały protokół londyński 
z 1852 (podajemy ją poniżej, a pisze o niej 
także ze zwykłą sobie trafnością korespon- 
dent nasz berliński) również jasna 1 umiar- 
kowąna Ale sprawa niepostąpiła ani kroku. 
Szwajcarya chce uwolnić więźniów ale pod 
warunkiem, aby kwestya neufchatelska zwi= 
niętą ras na zawsze została; Prusy chcą 
uwolnienia bezwarunkowego , aby do nego- 
cyacyi przystąpić. Szwajcarya Się zbroi — 

rusy oświadczają, że już uzbroiły Się. Ale 
Szwajcarya nie rozpocznie procesu dopiero 

%go stycznia, a Prusy nierozpoczną kro- 
ków nieprzyjacielskich dopiero 15go t. m. 
Czternaście dni więc pozostaje na interwen- 
cyą mocarstw w tćj sprawie. Czy to dosyć? 
niewiemy. Ale to wiemy, że przed czterna- 
stu dniami przedstawialiśmy niebezpieczeń- 
stwa jakiemi grozi wojna z Szwajcaryą, że 
przed ośmiu dniami pisaliśmy, iż pogłoskom 
wojennym nie trzeba dowierzać dopóki Au- 
strya ostatniego słowa niewyrzecze. Tego 
samego zdania jesteśmy dziś jeszcze. W zda- 
niu naszem potwierdza nas jeszcze wiado- 
mość tycząca się 0trzymanego pozwolenia 

rzez Prusy do przeprowadzenia wojsk swo- 


Edorespondencya Czasu. 


Berlim 3 stycznia. 

+ Wczorajsza Korespendencya pruska zemieściła 
w sprawie neufchatelskićj nieznaną dotąd depeszę tu- 
tejszego gabinetu z dnia 28 grudnia, wystósowaną do 
posłów pruskich przy dworach paryskim, londyńskim, 
wiedeńskim i petersburskim (patrz „Niemcy*). Celem 
depeszy tój jest oznsjmienie czterem mocarstwom piet- 
wszego rzędu, że Prusy, skończywszy wszystkie przy- 
gotowania do postawienia wojska swego na stopie wo- 
jennój, chcą dać. jeden jeszcze dowód umiarkowania 
swego, gdy termin wydania rozkazu do poruszenia o- 
raz do wymarszu armii odraczają do 1520 b. m. Pru- 
sy chcą mocarstwom europejskim i Szwajcaryi zosta- 
wić czas, pierwszym do uczynienia ostatnich kroków 
pośredniczych, aby sprawę w dobry sposób załatwić, 
drugiój do ostetecznego nad żądaniem Prus namysłu. 
Prusy obstają przy swóm żądeniu, sby więźniowie bez- 
warunko i bez sądu byli wypuszezeni. Gdyby władze 
szwajcarskie weześniejszóm oddaniem oskarżonych pod 
sąd uprzedzić chciały powyższy termin, Prusy nie będą 
się wtedy czuły obowiązane do zastósowania się do 
niego. Jeżeli zaś władze szwajcarskie uczynią zado- 
syć żądaniu Prus, monarcha ich, nis zmieniając 00- 
tychezasowego umiarkowania, przyjrsie od mocarstw 
europejskich projekta załatwienia, które, dyktowane p9- 
trzehą czasu, godne będą zarówno tego, który je czy” 
nić będzie, jax i tego, który je ma przyjąć. Taka jest 
w skróceniu treść depeszy, keżąca się dość wyraźnie 
spodziewać, że konflikt grożący wcjną będzie w do- 
bry sposób załatwiany. Z przytoczonego przezemnie Da 
końcu punktu trzeba się nawet domyślać, że Prusy 
gotowe są zrzecsię praw swych do Neufchatelu, jeżeli 
tego od nich w interesie pokoju mocarstwa europejskie 
domagać sią będą. Idzie teraz o to, aby Szwajcarya Di 
wzięła przekonanie, że mocarstwa europejskie to uczy 
nią. Szwajcarya pragnie, aby się mocarstwa wyraźnie 
do tego zobowiązały, co jeśli uczynią, jak to wiado- 
mości wezorsjsze zdają się potwierdzać, sprawę b 
dzie można wtedy uważać za załatwioną. Prusy Ztó” 
ba koncesyą nie Szwajcaryi lecz Europie, nie w 0% 
wet za wypuszczenie na wolność więźniów, lecz w M- 
teresie powszechnego pokoju, nie z przymusu, éi 
z dobrój woli powziętćj w radzie mocarstw. Koncesyń 
Prus będzie miała imię i wartość ofiary, jaką niekiedy 
najpotęźniejsze m0carstya przynoszą dla wyższych 1 
ogólniejszych interesów, jaką niedawno temu przynio- 
zy i Roeya, aa tg się get praw: swoich p 
a soeken Ea A ołudniu, pokojowi europejskiemu. W tak zaszoży” 

ich przez kraje niemieckie. be, — że Wir- ba A powłokę ubrana sprawa. neufchatelska Zâ- 
temberg i: Baden udzieliły tego pozwolenia, [dowoli w załatwienia swóm honor i interes obu Stron, 
a z drugićj strony, że Austrya oświadczy-|i dyplomacya nabędzie nowego prawa do wdzięczności 
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neufchatelskich są zmyślone. Mała ich liczba przybyła 
do Francyi. i 

Feruk chan jeszcze do Paryżą nie przybył. Ambasa- 
dor ten będzie ozdobą tegorocznego karnawału. Wiezie 
on ze sobą wiele prezentów i dyplomatyczny memoryał, 
w którym widać pióro rosyjskie. ` 

Rok 4857 będzie zapewne nosił charakter przede- 
wszystkiem elekcyjny. I Debaty zachęcają do gorliwo- 
Sc w wyborach. Adwokaci paryzcy ztedagowali memo- 
ryał w interesie sprawy dotyczęcćj biuletynów wybor- 
czych, która w tych dniach się wytoczy w sądzie ka- 
sącyjnym. Nie można jeszcze nie pewnego powiedzieć, 
jak się pokaże Francya w wyborach. Pokazała ona do- 
tąd zapał angielsko - amerykański tylko w wyborach 
1848, 1849 i 1850. i } 

Rząd przeznacza tego roku nie 10 jak dawnićj, lecz 
3 miliony fr. na prace dobroczynne. Jest to znak, że 
sytuacya ekonomiczna Francyi jest lepszą. W pierwszych 
dniach, stycznia Cesarz ma prezydować posiedzeniu Ra- 
dy stanu, na którem ma się wytoczyć sprawa syndy- 
katu Rothschildowskiego. Doniosłem już wam, że Rada 
stanu nie przychyliła się do projektu tegoż syndykatu, 
utworzenia nowego banku pod tytułem:j kasy kredytu 
dróg żelaznych. j ) 

Abonament na wejście do giełdy nie jest bardzo li- 
czny. Dotąd wzięło go tylko około 1,500 osób. Mekle- 
ry płacą 200,000 'fr. za tak zwany koszyk parketowy. 
Opłata od wejścia do giełdy pociągnie niezawodnie za 
sobą skasowanie kulisy nie tylkó w giełdzie, lecz w pa- 
sażu opery. Deputowany Devinell, kupiec czokolady, jest 
największym obrońcą w sferze rządowój systemu an- 
gielskiego, według którego każda rzecz powinna być 
płaconą, choćby wejście do muzeum. Rząd francuzki 
stosuje powoli ten system. ` Pierwsza jego próba była 
zrobiona na wystawie przemysłowćj a następnie na wy- 
stawie ogrodniczćj i rolniczćj. ` > 

Colley Saint Paul, teść jenerała Fleury, chce skoja- 
rzyć swój bank z bankiem Pereira. Sama pogłoska o 
skojarzeniu podniosła +w jednéj giełdzie jego akcye 0 
50 fr. Pogłoska Di niesprawdziła i dlatego akcye te 

fr. 


Europy, że załatwiła konflikt tak groźny bez krwi roz- 
lewu. Że do tego przyjdzie, nikt tu już prawie nie 
wątpi, s pewność leży najprzód w umiarkowaniu Prus, 
podtrzymywanóm przez rady Austryi, powtóre w ko- 
nieerności bycia na pogotowiu w innój, ważniejszćj dla 
Prus i Niemiec całych sprawie, która w tój właśnie 
chwili groźniejszą, aniżeli się spodziewano, przybrała 
postać. Mówię o sprawie holsztyńsko-lauenburskićj. 

Doniesiono wam już, że rząd duński odmownie-od- 
powiedział na żądania austryacko-pruskie. Korespon- 
dencya pruska pospieszyła z zaprzeczeniem tój wiado- 
mości, jak zaprzeczyła odroczenia terminu mobilizacyi, 
chociaż wczoraj sama o odroczeniu tém doniosła, Pra- 
wdą tylko jest, że odpowiedź duńska dotąd do Berli- 
na i Wiednia nie jest przesłaną, ale i Kreuzzeitung 
nie wątpi o jéj odmownym charakterze. Nadeszłe tu 
wiadomości z Kopenhagi każą się domyślać, że wła- 
śnie konflikt Prus z Szwajenryą przyczynił się głównie do 
tego Śmiałego postanowienia Danii, aby państwom nie- 
mieckim nie zrobić Żadnój koncesyi. Jeżeli konflikt 
z Szwajearyą mie będzie szybko załatwiony, Prusy 
mogą się wkrótce ujrzeć w deść trudnóćm położeniu, 
które dla kraju nie byłoby. weale pożądanóm. Nie masz 
tu jeszcze mowy o wojnie, ale sprawa holsztyńsko- 
lauenburska przeszłaby natychmiast do Bundestagu, któ- 
ryby ją naturalnie rozstrzygnął wedłe wniosków Aŭ- 
stryj i Prus, poczóm nieby innego nie pozostawało, jak 
poprzeć siłą zbrojną całych Niemiec żądania przez Da- 
nią odrzucone. Dania ma potężnych popleezników, 
wiscéj niż ich ma Szwajcarya. Zjednoczona monarchią 
jéj stoi także na protokóle londyńskim. Prawo mo- 
earstw do wmięszania się nie może być zaprzeczonóm. 
Nowa nastręczyłaby się sposobność do popisów dyplo- 
metycznych. Zobaczymy, co nam najbliższa przyszłość 
w tym względzie przyniesie. 


Z nad, dolnćj | Elby 2 stycznia. 
Jakem wam doniósł, tak się rzeczywiście stałe, że 
p. Schsels wraz z prezydentem Andrae i ministrem Kri- 
ger zredagował projekt do odpowiedzi na notą austrya- 
cką i pruską. Jednakże projekt ten co do treści chara- | spadły wczóraj o 4 
kteru, celu it. p. pójdzie pod rozbiór eałćj rady mini-| Wczoraj adwokat Josseau dokończył obrony w spra- 
strów, która go aprobować ma zgodnie i jednomyślnie. | wie Univera. Advokat Dufour odpowie mu dnia 6go 
Nim to nastąpi, nota wysłaną nie będzie. Wszakże treść ia. Proces iągńie się zapewne parę tygodni. 
projektu odpowiedzi jest taką jaką wam podałem. Tym| Po 30-letniem sprawowaniu urzędu, p. de Belleyme, 
czasem zamiar złożenia korony tyle razy zaprzeczany, | prezes trybunału cywilnego został przeniesiony do sądu 
ciągle jeszcze przebija się w bliskiej przyszłości. Łączą | kasacyjnego i zastąpiony przez p. Benoit-Champy pro- 
z tem nawet sympatye króla dla skandynawizmu, który |tegowanego przez Cesarza. 
i między Duńczykami ma zwolenników. A utrzymują,| Podnoszenie się zamożności Francyi znajduje jeden 
że Francya nie byłaby przeciwną urzeczywistnieniu po-|z dowodów w losie tak zwanych odźwiernych. Los ich 
mysła Napoleona I połączenia państw skandynawskich | staje się tak dobrym, że miejsca odźwiernych się sprze- 
w jedność federalną. Na ten przypadek wyspa Islandya |dają. Znsjduje się już ajencya, która trudni się podobną 
dostałaby się Francyi; Holsztyn Loweaburg i część Szle- | sprzedażą. Jeden odźwierny z ulicy Richelieu sprzedał 
zwiku przeszłaby pod panowanie Chrystiana księcia |swe miejsce za 12,000 ír. W Paryżu odźwierny jest 
Glücksburg. Dania zaś przyłączonoby do związku skan- | ważną figurą; jest to zwykle tyran lokatorów. Francu- 
dysawskiego. Pytanie, czy Rosya na to się zgodzi, ja-|zi tak się urządzili, że ani na ulicy ani w domu nie 
ko sukcesorka możliwa wedle protokułu londyńskiego len panami siebie. Angielski ać home jest im prawie 
z 1852 r. który demowi panującemu starszój linii hol- | nieznany. - 
sztyńsko - gottorpskiej przyznał dziedzictwo po wyga- Dziś w wilią Nowego roku wielki panuje ścisk na 
śnieniu linii po mieczu Gliiksburga. Prawda że przed ulicach a mianowicie bulwarach. Brodzimy w błocie a 
wstąpieniem tego ostatniego odziedzicza tron Danii ksią- |rękę trzymamy w kieszeni. Cesarz co wprowadza do 
że Ferdynend stryj królewski, który i słyszeć niechce Francyi zwyczaje angielskie, czemu nie zacznie od No- 
o rozdziale monarchii; chee owszem utrzymać ją w ca-|wego roku i nie skasuje zwyczajów tego dnia niezno- 
łości przez zaprowadzenie wspólnćj ustawy i scentrali- anego? Ten dzień jest dobry tylko dla dzieci, kobiet, od- 
zowanie państwa, lecz książe ten w podeszłym jest | Źwiernych, służących i poczty. Przez noworoczny tydzien, ) 
wieku, a może tylko wzgląd na niego wstrzymuje jesz- | żebracy i śpiewacy mają daną od rządu zupełną wolność. 
cze króla od złożenia korony. Krzyk też jest niesłychany wtój chwili w Paryżu. Cho: 
Eed | dzimy po Paryżu jak po Czerniakowie w czasie Jego 
Paryż 31 grudnia. |odpustu na Sp Bonifacy. Dziwię się nieraz jak żebra” 
Konferencya uważana w dniach ostatnich za proble-|cy są do siebie podobni. Zebracy paryzcy, których af 
matyczną, zebrała się dzisiaj w ministeryum Spraw za- |tykam, są zupełnie ci sami, których widziało się vo: 
granicznych. Anglia pozostała przy swoim i nie dała 


5 sce i nieraz chciałoby się do nich po polsku przem” 
Rosyi wynagrodzenia terytoryalnego za Bołgrad, ale da-f wić. Nieuki! umieją tylko po francuzku. ` 

ła je za Deltę dunajską i wyspę Wężową. Tym to spo- m dni 
sobem została ominięta trudność, która czyniła konfe- Paryż 30 57 ri 
rencyą nie pewną.. Konferencya, jek to donosi Monitor | Le Emil Girardin ustępując z pola dt", "Fezu 
zajmuje się tylko artykułem 20 traktatu 30go marca. |wyznał publicznie, że to uczynił jed gett bé 
Wszystko zostało poprzednio ułożone między mocar-| przekonania, iż wszelkie usiłowania Ee d yły 
stwami, nawet protokół został poprzednio spisany. Ce- p » dla ża- 
sarz otrzymał ostatecznie konferencyą, ale Anglia sre- 


bez pożytku; żadnego celu dopiąć nie 

€ dnéj idei trwalszego bytu nie za. pił; jednem słowem, 
dukowała jój znaczenie. Zapewne dzisiaj wszystko się 
zakończy. Na przyszły rok pozostanie sama sprawa 


; e bracać próżne žarn 

że mu się w końcu uprzykrzyło © Próżne žarna 

/ niedające ani krup ani mąki. P atalne zwątpienia wytrą- 
Mołdowołoska. O innych sprawach nie może już być 
mowy, Myśl ustalenia w Paryżu rodzaju rady amfi- 


cające pióro z ręki każdemu; ©0 Się PoŚWięcjł tak nie- 

OW Hasloa Sie 1... Przecież cj dotąd nie poszedł za 

ktiońskićj, propagowana przez rządowe dzienniki, zu-| przykładem pang Girardin - WALPIĘ, aby którykolwiek 
pełnie spełzła. Organa rządu francuzkiego zapewniają, 

że Anglia opuści niezwłocznie morze Czarne Austrya 


Gi 
z dziennikarzy, przestrasz00y Jego wróżbą, zawierzył 
mu koniecznie, iż 

Mołdowołoszczyznę. Trzeba temu wierzyć, skoro zape- 

wnienie jest tak twierdzące. 


tak płosny, bezowocny bywa zawsze 
obrany przez ni 
Pod wpływem opinii publicznój, Cesarz robi wszy- 


nich zawód. Na zdobycie. tryumfu dla 
wielkićj jakićj idei pracują spółeczeństwa przez wieki, 
i często te SEH go posiąść mają, mnićj przy- 
stko co może, aby sprawę neufchatelską załatwić. Po-|jazny zbieg © O1CZNOŚCI, wyzywa je do nowych ofiar, 
a panu Borman udać się do Sen i wyłożyć swój |do 
plan rządowi szwajcarskiemu ; w tym samym sze 
celu SCH "eren jak "ëss? dzienniki, va wieka, ani zbiorowe usiłowanie choćby najznakomitszych 
ślając ostrożność przeciw duchowi rewolucyjnemu. 1 


owych przez dlugie Jata poświęceń. Dla podobnego 

zwycięstwa lie wystarcza ani całe życie jednego czło- 

dwie osoby. Szwajcarya kała j dy, obmy:|pisarzy codziennćj gazety. Pozostaje wszakże dla 
ZO Da De Do- dziennikarza dostojny urząd kierowania opinią publiczną, 


tąd nie ma mowy o utworzeniu korpusu obserwacyjne” znakomite posłannictwo choćby w najskromniejszym 
go nad granicą szwajcarską, tylko garnizony „zostały zakresie, upowszechniania w kraju potrzebnych dlań 
wzmocnione, Podania o wielkości emigracyi rojalistów |wiadomości, które niespracowany nigdy umysł, ludzki 


2 


zdobywa z każdym dniem w dziedzinie intelleķtualnéj 
wiedzy, na polu dziś tak rozprzestrzenionćm sztuk i 
przemysłu, odkryć i wynalazków. Za nie że się uważa 
czuwanie i straż nad czystością i uprawą języka?| 
obznajmianie czytelników z coraz nowemi skarbami 
w jakie literatura nasza codziennie się wzbogaca? za- 
chowanie od zatraty kosztownych pamiątek, które histo- 
rya podaje nam. z przeszłych czasów? A gdyby nawet 
po nsjdłuższćj służbie dla publiczności, żadna nie miała 
przyjść dla nas edpłata, niech nas nie zraża czyjakol- 
wiek-bądź obojętnosć — trwajmy zawsze byle wolni od 
nagany osobistych widoków, niedających się nigdy u- 
sprawiedliwić pozorem dobra powszechnego. Takie jest 


życzenie moje dla was przy nadchodzącym Nowym- 


Roku, które zakończę słowy księdza Lacordaire, wy- 
rzeczonemi na jednćj z ostatnich konferencyj w Tulu- 
zie: „Mais quand on a consumć sa vie dans un travail 


„desinteressć et qu’ à la fin dune longue carrière on 


„woit la difficulté des choses I'emporter sur le désir et 
„les efforts, Pame sans se détacher du bien, éprouve 
„une amertume d'un sacrifice qui n'est pas recompensć 
„et elle se tourna vers Dieu dans una mélancolie que 
„la vertu condamne, mais que la bonté Divine par- 


„donne. H 


Z końcem każdego roku la Revue des Deux Mondes 


ogłasza przęgląd zaszłych wypadków politycznych pod 


tytułem Rocznika ; po ttatrach pod różnemi nazwiska- 


mi przedstawiają Szereg celniejszych sztuk dramaty- 
cznych i na wzór masek któremi stroił Arystofanes twa- 
rze swych aktorów, naśladowaniem ich błędów lub za- 
let, bawią publiczność paryską. Każdy prawie dziennik 
umieszcza nekrologiczny spis zmarłych w ciągu roku 
znakomitszych osób. To ostatnie przypomnienie zdaje 
mi się być najpożyteczniejsze, bo nam przywodzi na 
pamięć ich zasługi za życia, i dla tego, ten przegląd 
pogrobowy na pierwszóm kładę miejscu. Do zmarłych 
w r. 1856 należą imiona pisarzy: Aug. Thierry, Šal- 
vandy; pisarzy dramatycznych: Kaz. Bonjour, Maur. 
Alhouy, Molć-Gentilnomme; malarzy: Pawła Delaroche, 
Steuben, Ziegler, Ladourneur; rzeżbiarza Dawida z An- 
gers; sztycharza. Jazet; kompozytora Adolfa Adam; 
artystów i śpiewaków: Bordogni, Pixis, Derivis, pań 
Lebrun, Allan-Despreaux, Moreau Cinti. 

Zamiast szukać najlepszych płodów dramatycznych 
w Latarni magicznćj Teatru Rozmaitości, lepićj od 
razu odczytać zdanie sprawy komisyi wyznaczonćj do 
przysądzenia nagrody 5000 fr. dla autora sztuki uzna- 
nój za odpowiednią warunkom postanowienia ministe- 
ryalnego z. 12 pażdziernika 1851. Komisya ta przez 
usta p. Sainte-Beuve- oświadczyła: iż żadna z sztuk 
granych w ciągu roku 1856 nie zasługuje na nagrodę, 
albowiem nie może służyć „à Tenseignement des clas- 
ses laborieuses par la propagation d'idées: saines et le 
spectacle de bons exemples*, czego programat ministe- 
ryalny koniecznie wymagał. Rozbierała jednak staran- 
nićj między innómi dramatycznęmi pracami: Le demi- 
monde Al. Dumas syna; ła Joconde Pawła Foucher 
i Regnier; Péril en demeure: Okt. Feuillet; Je dine 
chez ma mére pp. Decourcelles i Thibòust i łe Mede- 
cin des enfants Anicetego Bourgeois. 

Rok teatralny zamyka się świetnie da Teatru liry- 
cznego przedstawieniem opery Jo Reine Topaze J. Massć, 
"bardzo dobrze od publiczności przyjętćj. — W teatrze 
Porte St.-Martin balet ła Esmeralda i tancerka Maria 
Scotti przypomniał nam. dramatyczne karty romansu 
Wiktora Hugo. — Allons y tout de même przegląd 


teatralny Delassements. Comiques, nierównie słabszy od 
Latarni Rozmaitości, która w większćj połowie pra- 


wdziwie jest zabawną. Niezapomniano w nićj ani do- 
mów drewnianych Seilera, ani Pre Catelan, Figaro, 
Lamartine, Traviata i znikła Chaumière. i olbrzymia 
kawiarnia i kryncliny, wszystko. to występuje na scenę. 

Do nowości teatralnych należą deis opery: Adrianna 
Lecouvreur i Księżna Bouillon, p. Veri, przedstawiona 
w Rzymie i ła Matrigna (macocha) Paciniego, z wiel- 
kimi oklaskami przyjęta na scenie belońskićj. 

Obecna chwila jest nejwłaściwszą dla wszystkich 
Noworo:zników i Albomów. muzycznych.: Rozprzedaje 
się ich znaczna liczba na upominki, bo ons stokroć 
razy Są tańsze od wielu innych. Prócz albomu arty- 
stów, pianistów, mamy: Clapissona, Henriona, Godefroid, 
Straussa pod tytułam Cotillon, Abadie, Nadaud, Marini, 
Pauliny This, Melanii Dentu, pośmiertny Fumigalli i td. 
bo reszty mniej wartych wyliczać niepodobna. 

Kiedy dziś krynoliny wsgoały polki, walce i kotillo- 
ny, wrócić musiano koniecznie do dawnych menuetów, 
w których cały taniec ogranicza się na wzajemnych po- 
kłonach i dyganiach. Takim jest w istocie Ów kadry] 
ułanów czy ułański, odgrzebany z choreograficznego 
muzeum a przeniesiony na tańcujące wieczory; składa 
się on z 5 figur nieskocznych ale posuwistych i po- 
trzebuje 4 dam i tyluż Kawalerów. Ułożony na forte- 
pian przez p. Wiktoryą Arago trzyma prym przed in- 


nymi. Ledwie się Adwent skończył otworzyły się bale|. 


z tańcami. Tuiejsze towarzystwo 
jutro u hrabiny Kisielew, dopełni: 
stronie miasta dobroczynaćj powinności przedaży fan- 
tów na rzecz niedostatnich i nieszczęśliwych, Po dzień 
wczorajszy dcchód Z przedaży tćj wynosił już 24,000 
franków, jest nadzieja, że doścignie 30,006 6. ale z tój 
summy wytrąciwszy nabycie fantów ledwie si, części 
w kassie pozostanie; będzie jednek zawsze więęój niż 
w roku zeszłym kiedy dochód był tylko fr. 14529 a 
wydatki 6531 fr. 75. Towarzystwo dobroczynności w cią- 
gu 22 lat istnienia od r. 1834 po r. 1856 uzbierało ; 


wydało 688,027 fr. 68 cent. czyli rocznie w przecięcia 
31,000 fr. Cyfry dają się obliczyć, mle któż obliczy ile 
tym funduszem otarto łez nieszczęśliwym, ile okupiono 
chwil spokoju złożonym niemocą i.chorobą. I dla tego 
nieraz” w czasach, w których żyjemy, gdzie wszystko 
co pod rachunek niepodchodzi, traci ze swój ceny, SĄ 
co naganiają towarzystwa, že o jałmużny się dopraszają. 
na niedolę i nędzę drugich to wygodna 
gjlozofia, podobna do tej którą opirwa pani Miolan 


Być obojętnym 


garvalho w nowćj oprze la Reine de Topaze"? 


CZAS z Wtorku 6 Stycznia 185%. 


La philosophie 

A cela de bon 
Que Phomme en suivant sa doeie leçon 
Ne s'emeut de rien dans la vie. 


żeby w następnym było lepiej — 


nadzieja nie przybiera powabniejsze barwy. 


od taksy. 
J. C, K. Apost. 


licyi, nadać złoty krzyż zasługi. 


cych: 
W pierwszej intancyi. 


Prezes kanonik Antoni Manastyrski Dr tevl. pro- 
boszcz katedralnój parafii i dziekan miasta. Radcy: 
1) kanonik Juliusz Gałdecki, szambelan Jego świą- 
tobliwości i asesor komisyi finstytutu ubogich. — 2) 
Kanonik Maciej Hirschler, najwyższy nadzorca szkół 
ludowych. — 3) Kanonik Karol Mosing. — 4) Lu- 
dwik Malinowski Dr teol. prefekt w seminaryum ar- 
cybiskupiem, profesor pedagogiki dla zakonników i 
prof. zastępca teologii moralnej przy c. k. uniwersy- 
tacie. — 5) Franciszek Ksawery Puszet, Dr praw, 
prefekt i prof. prawa kościelnego w seminaryum ar- 
cybiskupiem i członex c.k. komisyi egzaminów rzą- 
dowych. — 6) Seweryn Morawski kand. Dr O. P. kan- 
clerz i referent konsystorza, sekretarz komisyi insty- 


tutu Ubogich. ; 
Obreńea ważności małżeństwa. 


Franciszek Ksawery Puszet jak wyżćj. Sekretarz 
Ludwik Jurkowski Dr teol. katecheta przy drugim 


c. k. gimnazyum Iwowskiem. 


W drugiej instancyż: (dla dyecezyi przemyskiej i 
tarnowskiej). Prezes JExc. Arcybiskup. — Radcy: 
(Oprócz wyżćj przy pierwszej instancyi wyl: zonych) 
Adam Jasiński, prałat kapituły metrop. rektor semi- 
naryum arcybiskupiego. Kanonik Józef Szeligowski. 
Obrońca i sekretarz Gi sami co w pierwszej instancyi. 

Sądy te urzędują w pałacu arcybiskupim na dole 
i są otwarte dla strón codziennie od 9 do ićj wyją- 


wszy niedziele, święta uroczyste i wielki tydzień. 


Wiedeń 4 Stycznia. Otrzymano wczoraj dapeszę 
z Wenecyi donoszącą, iż N. Państwo tegoż dnia © 
godzinie 10tój rano osobnym pociągiem kolei odiz- 
chali do Padwy. Niezliczona moc gondoli i statków 
strojnych odprowadziła N. Państwo przez wielki ka- 
nał przybrany jak najwspanialój do dworca kolei na 
St. Lucia, gdzie niezmierny tłum ludu żegnał od- 


jeżdżającą parę cesarską. 
Gaz. di Venezia zdając kolejno sprawę z pobyta 


N. Państwa w Wenecyi pisze pokrótce o zwie- 


dzeniu jeszcze 19z0 grudnia kolegium ormiań- 
skiego OO. Mechitarystów, tamecznój drukarni i bo- 


gatój biblioteki. Dm: 24 N. Pan zwiedził dom pracy 
i przytułku, gdzie wejrzał we wszystkie szczegóły 
urządzenia. Tegoż dnia N. Pan ogladał pałac dożów 


tak bogaty w zabytki historyczne i pamiątki, a 
w którym mieści się obecnie c. k. instytut nauk i 
sztuk, tudzież sale giełdowe. W salach, w których 
niegdyś ebradowała „Rada dziesięciu*, tudzież w ga- 
lach senatu odbywała się właśnie wystawa poda- 
runków dla ochron. Cesarz Jmć zwiedził także pod- 


ziemia pałacu zawierające w sobie więzienia zwa- | 


ne „Pozzi“, następnie zaś Cesarz udał się do men- 
nicy, gdzie w obaoności jego odbito medal na pa- 
miątkę pobytu N. Państwa w tém mieście. N. Pan 
przyjął ofiarowańe sobie dwa egzemplarze tego me- 
dalu-w złocie. 

Kongregacya municypalaa Cremony wręczyła J. E. 
Namiestnikowi Lombardzko-Wenackiemu adres dzięk- 
czynny za Świeże akta łaski cesarskićj, prosząc o 
złożenie takowego u stóp tronu. 

Patryarcha wenecki arcybiskup Mutis powitał N. 
Pana na dniu 26 gradnia na posłuchaniu wraz z ka- 


j| pitułą i reprezentantami zakonów religijnych, nastę- 


pującą przemową: / 

„N. Panie! Obowiązki duchowieństwa względem 
W. C. Mci są tak wielorakie i drogie, że łatwićj mu 
przychodzi czuć”je sercem niż słowami wyrazić. 
W dostojnćj osobie W. C. Mci uznajemy nietylko 
wielkiego Monarchę, mądrego prawodawcę, ale ije- 
dnego z tych panujących, jakich Bóg użycza naro- 
dom, jeżeli jə chce uszezęśliwić. Przy tém my jako 
słudzy ołtarza pańskiego widzimy w W. C. Mci po- 
tężnego obrońcę kościoła, szczodrego dobroczyńcę 
duchowieństwa gorliwego opiekuna praw kościoła, 
1 mówiąc ogółem troskliwego ojca. Konkordat 
zawarty przez Waszą Ces, Mość z panującym 
Papieżem, będzie zawsze w dziejach kościoła 
świetnym pomnikiem religijności Casarza i słodką 
pamiątką dla serc poddanych Twych katolickich N. Pa- 
nie. GO wiącój, W. C. Mość dozwala mi powiedzieć, 
że niewidzialna ręka, która w Niebiosach roczniki 
światą skreśla, zapisała już, co niewątpię w księgę 


Konferencye, sprawa neufchatelska i spór między 
Anglią a Persyą odłożone do roku przyszłego, o nea- 
politańskićj już prawie zapomniano, o Hiszpznii mówić 
wara, bo można być przed trybunał nowej inkwizycyi 
powołanym. Kończymy rok smutno, z małą nadzieją 
na pogorzeliskach 
zburzonego przez Anglików Kantonu, na polu gdzie przed 
chwilą stała jeszcze zniesiona odflibustiera WalxeraGrenada 


J. C. K. Ap. Mość najwyższem postanowieniem da- 
towanem z Wenecyi z d. 22 grudnia r. z. raczył by- 
demu adwokatowi tarnowskiemu Dr Wincentemu Li- 
gęzie nadać tytuł radcy cesarskie "o z uwolnieniem 


Mość najwyższem postanowieniem 
z Wenecyi z d. 11 grudnia r. z. raczył asystentowi 
inżynierskiemu i przełożonemu okręgu drogowego 
złoczowskiego, lznacemu Gerzabkowi, w usgrodę 
usług jego wielce korzystnych w budowie dróg w Ga- 


Gaz. Lwowska pisze pod d. 2 stycznis. Z powodu 
otworzenia sądów duchownych dla spraw małżeń- 
skich odbyło się dziś, to jest 2 stycznia 1857 o go- 
dzinie 9 rano w kościele katedralnym Wezwanie Du- 
cha Sw. — Sądy te składają się z osób następują- 


ne wiecznemi zasługami i wzwrzynami. Mimo tego 
serce moje raduje się od chwili kiedy się W. C. 
Mci podobało odwiedzić to Twoje i moje najukochań- 
sze miasto i pocieszyć je, iż mogę u stóp W. C. 


nia i mojego głębokiego posłuszeństwa i niezłomućj 


i najosobliwsze błogosławieństwa.” 


że mogę być obrońcą kościoła. 


cia przywiązania do Mojój Osoby.“ 


łością. 


cyi, morzem. 


podpisał ` wyznaczenie 


a na każde dziecko po 70 złr. 
belańską. 


dali stówowne listy pasterskie z informacyą. 


kościoła Kartuzów pod Pawią. 
` Niemcy. 


Berlin 28 grudnia 1856. 

„Panie Hrabio (Baronie)!— W depeszy mojój z d. 
8go b. m. miałem zaszczyt zawiadomić JW. Pana o 
stanowisku, jakie król, wysoki nasz monarcha p9- 
stanowił zająć w sprawie neufchatelskiój. Od tego 
czasu kroki wojskowe o których wówczas wzmian- 
kawałem, posuwały się swoim trybem, i już przed 
kilku dniami według urządzeń wojska pruskiego by- 
loby stósownem przystąpić do mobilizacyi oddzia- 
łów wojska przez J. K. Mość w tym calu naznaczo- 
nych. Król Jmó wysoki nes monarcha, trzymając 
się spokojnie; stanowczo obranćj raz przaź siebie 
drogi, chciał mimo tego, w wysokiéj mądrości swo- 


jéj wstrzymać sią tymczasowo z użyciem przedspie- 


sznera kroków, których bozpośredniem następstwem 
byłaby zmiana stanu rzeczy, w jakim się to sprawa 
obecnie znajduje, a z któregoby ona natychmiast 
wyszła, skoroby dano rozkaz do mobilizacyj, Aż po 
tę chwilę J. K. Mość poprzestać cho na wypuszcze- 
niu uprzedniem i bezwnrunkowem więźniów neuf- 
chatelskich po zniesieniu wytoczonego przeciwko 
nim procesu. J. K. Mość jest gotowym, skoro wię- 
źniowie uwolnieni zostaną, wejść w układy pod 
względem przyszłości kraju naufohatelskiego, a nie- 
porównane umixrkowania jakiego J, E Mość dawał 
dowody w całój tój sprewie, nie znajdzie i wtedy 
zaprzeczenia, gdy mocarstwa puropajskie uznają z8 
stósowna wystąpić z propozycyami, którą okażą się być 
zarówno godnemi tego en je przedstawi jak i teg? 
kto je przyjmie. Wcale natomiast inny wyniknie stan 
rzeczy; jeźli wydanym będzie nakaz mobilizacy* 
Każdy, ktokolwiek obeznanym jast z naszami urzą” 
dzeniami wojskowemi, wię o tem, że po takim na” 
kazio, gorąco przez armię upragnionym, szybkie na- 
stępować musi działanie, i że wówczas, ani godność 
ani interes J. K. Mości niemógłby dozwolić zatrzy- 
mać się w pół drogi. Widoczna, że w podobnym 
przypadku uwolnienie więźniów nie byłoby już ce- 
lem ostatecznym i odpowiednim ofiarom, jakieby kraj 
poniósł, lecz Że rezultata orężem pruskim osiągnąć 


Mci złożyć najszczerszy wyraz mojego przywiąza- 


wierności, a to zarazem w imieniu Léi uczonćj, gor- 
liwój a zawsze do W. C. Mci przywiązanćj kapitu- 
ły metropolitalaćj i wszystkich reprezentantów za- 
konów religijnych, wraz z zapewnieniem, iź wciąż 
błagamy Najwyższego, by zlewał na Cię N. Panie i 
Twoją dostojną Małżenkę szczególne łaski swoje 


N. Pan raczył odpowiedzieć na tę przemowę ar: 
cybiskupią temi słowy: „To wszystko co uczynifem 
dla nejświętszej naszćj religii, uczyniłem, aby wy- 
pełnić obowiązek; wszystko co będę mógł dla nićj 
uczynić, uczynię zawsza z radością. Szczycę się, 
Mam ufność, że 
w was; wszystkich panowie, znajdę tęż samą zën: 
dność i że wlewać będziecie w ludy moja uczu- 


Daia 30go grudnia N. Pan odbywał polowanie 
w posiadłości hr. Zen w pobliżu ługów weneckich 
i miał tam zabawić dni parę, albowiem rodzaj ten 
polowania odbywa się na małych łodziach tylko 
przed wschodem i po zachodzie słońca. Przygoto- 
wania do tój rozrywki były podjęte z wielką okaza- 


O dalszćj podróży N. Państwa donoszą wedle pro- 
gramu, iż z Padwy udadzą się do Brescia, potem 
do Monza, gdzie 4 dni zabawią, a stamtąd wjazd do 
Medyolanu naznaczony jest na 15 stycznia. N. Pań- 
stwo zabawią w stolicy Lombardyi 3 tygodnie, stam- 
tąd udadzą się do Floreacyi, następnie do Modeny, 
później do Parmy. W ostatnich dniach karnawału 
będą Cesarstwo Imć z powrotem do Wenecyi, jeżeli 
nie odwiedzą Ojca Sgo w Rzymie, gdyż wielce u- 
zasadnione pogłoski krążą, że kardynał Viala Prela 
ma imieniem Papieża zaprosić Cesarstwo Imć do 
Rzymu. Nie wiadomo tylko czyby wyjazd tam nastą- 
pił zaraz z Parmy lub też po powrocie doTWene- 


— N. Pan postanowieniem z daia 22go grudnia 
pensyj emerytalnych dla 
wdów i sierot po urzędnikach sądowych. Wdo- 
wy po radzcach sądu wyższego i wiceprezydentach 
sądów krajowych, tudzież przełożonych sądów 0b- 
wodowęch pobierać będą 500 złr. rocznie, a na 
każdo dziecko na wychowanie po 80 złr.; wdowy 
po radzcach sądu krajowego, sekretarzach rady s3- 
dowój i dyrektorach biór pemocniczych przy naj- 
wyższym sądzie 400 złr., a na dzieci po 80 złr.; 
wdowy pe radzcach sądów obwodowych 350 złr., 


— J..C K. Ap.,Mość raczył c. k.. rezydenłtowi 
w Turynie hr. Ludwikowi Paar, tudzieź bar. Wil- 
helmowi Vernier ~ Rougemont nadać godneść szam- 


— Z powodu zaprowadzenia z dniem i stycznia 
r. b. sądów duchownych w sprawach małżeństwa 
wę wszystkich dyecezyach monarchii, biskupi wy- 


— Ich Ces. Moście Cesarz Ferdynand i Cesarzowa 
Marya Anna ofiarowali 9000 lirów na odnowienie 


Urzędowa Korespondencya Pruska zamieszcza na- 
der ważną do sprawy szwajcarssićj notę gabisetu 
pruskiege do posłów w Paryżu, Londynie, Wiedniu 
i Petersburgu, to jest do posłów uwierzytelnionych 
przy tych rządach, które podpisały protokół Ion- 
dyński. Nota owa brzmi w dosłownym przekładzie: 


mmm 


wiecznego żywota imię Twoje N. Panie, uwieńczo- 


się mające dotknęłyby sytuacyi księstwa neufcha- 
telskiego. J. K. Mość nie tai przed sobą trudności 
możebnych następstw, lecz się nie ulęknie, gdyby 
do tego przyjść miało; albowiem w takim nawet ra- 
zie jeźliby J. K. Mość dla osiągnięcia zamierzonego 
celu użył energii i wytrwałości jakie czyste sumie- 
nie daje, tẹ zawsze powodowałby się tą myślą, aby 
po rozstrzygnieciu obecnego sporu zapewnić Szwaj- 
caryi tem zeszczytniejsze i niszalożaiejsze stanowi- 
sko w rzędzie państw europejskich, im większe by- 
laby ona zdolną przedstawić rękojmia spokojności i 
porządku. 

„Uwagi te łącznie z życzeniem, aby mocarstwom 
europejskim którę uroczyście uznały prawa króla 
Imci jako księcia neufchatelskiego, dać nowy do- 
wód nadzwyczajnego nmiarkowania, a zarazem na- 
stręcząć im możność wywarcia na Szwajcaryę wpły- 
wa dyplomatycznego w sposób silniejszy, bardziej 
skupiony i skuteczniejszy celem uzyskania jedynego 
warunku przy jakim J. K. Mość obstaje, a od któ- 
rago czyni zawisłam wejście w układy, — uwagi te 
wszystkie Pasie Hrabio (Baronie) skłoniły króla 
Inci, ź0 bez względu na liczne niedogodności jakie 
pociąga za sobą zwłoka, odkłada nakaz mobilizacyi 
armii do dnia 15go styczvia 1857. 

„Z najwyższego rozkazu wzywam Cię Panie..., abyś 
wspomnione postanowienie N. Pana podał do wiadzy 
gabinetu (....). Nie wątpiwy ża będzie on je umiał 
ocenić z sprawiedliwą i mądrą bezstronnością, jakićj 
mamy prawo oczekiwać po mocarstwach z nami za- 
przyjeźnionych, tam, gdzie jako w tój sprawie słu- 
szność i umiarkowanie są po stronie Prus, gdzie 
Prusy czekały przeszło ośm lat po wywróceniu pra- 
wego zwierzchnictwa swego w Neufchatelu, prze- 
szło cztery lała po uroczystem uznaniu praw swoich 
przez protokół londyński i przeszło cztery miesiące 
po "„ypadkach ostatniego września, za nim własnych 
chwyciły się środków na odzyskanie praw, względem 
których J. K. M»ść oświadczył się gotowym trakto- 
wać, jak tylko wykonanym będzie uprzedoi waru- 
nek, którego godaość króla wymaga. Dłażój czekać 
nie zgadzałoby się z tą godnością i Monarchowie En- 
ropy niemogą tego niewidziać. Nie zechcą oni, jak 
to się J, K. Mość wyraził do ludu swego (w osta- 
tniéj mowie tronowćj P. R. Cz.) użyć powolności 
króla za broń przeciw niemu samemu. 

„Proszę przyjąć itd. 

(podp.) Manteuffel.“ 


Szwajcarya. 


Dziennik berneński der Bund podaje następujące 
szczegóły o posiedzeniu rady narodowój w dniu 30 
grudnia. Przed południem przyszła pod obrady sprawa 
neufchatelska. Tessyńczycy przyjechali, a oprócz 
chorych i zost.jących w służbie wojszowój, wszy- 
scy członkowie byli obecni. Jednozgodny wniosek 
komisyi przedstawiał przyjęcie wniosków Rady zwią- 
zkowćj z małem obostrzeniem (nieograniczone pet- 
nomocnictwo do zaciągania pożyczek, zamiast ogra- 
niczenia tychże do 60 milionów fr.). Dodatki wnie- 
sione przez Radę związkową były następujące: Ma 
być wybrany naczelny wódz wejsk już wystawionych 
i wystawić się mających, tudzież wybrany szef szta- 
bu jeneralnego. Zgromadzenie związkowe po zapa- 
dnięciu uchwał w sprawie neufchatelskićj i po za- 
łatwieniu innych uchwał w związku z nią zostają- 


„|cych, odracza się na czas nieoznaczony.“ P. prezy- 


zydent Escher jako sprawozdawca komisyi krótko 
sprawozdanie swoje ułożył wtych wyrazach: „W o- 
bec jednogłośnego zapału narodu, komisya wstrzy- 
muje się od upowodowania swoich wniosków. Tym- 
czasem otrzymałem od Rady związkowój uwiadomie- 
nie, iż jak na teraz nastręczeją się większe widoki 
pokojowe, a komisya ma nadzieję, iż zaszczytne 
zakończenie sprawy da się osiągnąć na drodze spo- 
kojnój. Gdyby wszakże mimo oczekiwania inaczój 
miało nastąpić, wtedy należy Radzie związkowój u- 
dzielić wszelakich środków na obronę honoru i wol- 
ności narodu. Dla tego komisya bezwględnie przy- 


stępuje do wniosków Rady związkowój, ale zarazem ` 


postanowiła wnieść o udzielenie żądanego przez Ra- 
dę związkową kredytu w wysokości nieograniczonćj, 
w miarę jak się lego potrzeba okaże. Komisya 
przedstawia swoje jednozgodne wnioski Radzie na- 
rodowćj i spodziewa się, że takowa również jedno- 
głośnie je przyjmie.* Nikt po sprawozdaniu nie za- 
żądał głosu, a zgromadzeni» powstało jako jeden 
mąż zamieniając wnioski w uchwałę. Zażądano wte- 
dy imiennego głosowania, a wszyscy obecni w licz- 
bie 110 odpowiedzieli zkolei głośnem „tak!“ Escher 
powstawszy TaZ |0S%Cze rzekł: „Waszą jednogłosną 
uchwałą wyraziliście jak należy wolę narodu i u- 
wieńczyliście zapał ludu.* Pan Frey-Herosó radzca 
związkowy otrzymał 93 głosami przeciw 13 pozwo- 
lenie wstąpienia do służby wojskowój, (był on ofi- 
eerem inżynieryi. P. R. Cz.). 

Na posiedzenin rady stanów Dubs 
zdawca przedłożył ton sam wniosek komisyi co E- 
scher w radzie narodowój. Jeszcze nie wyczerpane, 
rzekł on wszystkie środki pokojowe, a rada związ- 
kowa przyłoży do nich rękę, skoro honor i godność 
Szwajcaryi zanewnioną będzie przez niepodległość 
Neufchatelu od wszalkićj zownętrzućj zawisłości. 
Jeżeli te środki nie przywiodą do celu, wtedy po- 
zostania tylko wojna, dla tego środki bezpieczeń- 
stwa przedsiębrana przez radę związkową powinny 
być potwierdzone, a Rada powinna otrzymać pole- 
cenie do dalszych przygotowań i udzielona ma jéj 
być moc zaciągania bezwarunkowo pożyczek. Na- 
reszcie rzekł wnioskodawca, iż najlepszą do ludu 
przemową jest jednozgodne przyjęcie tych wniosków. 
Bez wdawanią się w rozbiór tych wniosków Rada 
stanów w liczbie 39 głosów podniosła się i uchwa- 
lita jednozgodnie wnioski komisyi. 

Wieczorem zabrały się obie rady jako zgroma- 


jako sprawo- 
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dzenie związkowe i takowe mianowało jenerała Du- 
foura 130 głosami przeciw 10, naczelnym wodzem 
a 118 głosami przeciw 22 Treytlerosóg szefem szła- 
bu jlnego; w pierwszym wyborze padło 8, w drugim 
13 głosów na pułkownika Zieglera. Prezydent E- 
schor przemówił do wybranego wodza: „Jenerale 
Zgromadzenie związkewe postawiło cię na czele za- 
cnego ludu. Trudaem jest zadanie twoje. Szwajca- 
rya dziś jeszcze gotową jest załatwić zawikłania, 
ale musi się ona trzymać niewzruszenie zasady po- 
wszechnego prawa publicznego, bronienia każdego 
członka swego, któryby był naruszonym. W obec 
całogo ucywilizowanego Świata zadanie to ty roz- 
wiążesz jenerale. Przed 9ciu laty stałeś również na 
czele armii związkowćj; ale jakaż to teraz różnica!“ 
Dufour złożył następnie przysięgę, a na słowa je- 
go wymówione dobitnie: „je le jurel“. rozległ się 
z trybua trzechkrotny okrzyk. O godz. T'/ wieszór 
Zgromadzenie się o©droczyło; a członkowie jego 
mieli się zaraz rozjechać. Wieczorem wyprawiono 
serenadę; oświadczył on, że mimo podeszłego wie- 
ku swego i zimy, bronić będzie niepodległości 0j- 
czyzny. 


Francya. 


niosła o otwarciu kon 


Depesza telegraficzna Rei Base w 


rencyi w d. 34 grudnia. d 
chwili kiedy już liczyć neń przed gie rokiem 
przestan. Według doniesień korespondenta paryz- 
kiego z d. 1 stycznia do Ind. belge, listy zwołują- 
ce wygotowane od dwóch dni, rozesłane zostały de- 
piero we wtorek t. j- 30 ku wieczorowi i jeszcze 
raz wyraźnym rozkazem wstrzymane były. 
Kilka powodów spóźnienia tego przytaczają; mó- 
wione o przedłużeniu układów, aby doczekać się 
naraz wnijścia na konferencye dwóch reprezentan- 
| tów rosyjskich (którzy, rozumie się, będą mieli tyl- 
| ko głos zbiorowy). Życzenie spełniło się; nie zdaje 
się jednak aby to uroszczenie, któremu się odda- 
wna nie sprzeciwiała Anglia, mogło być dość wa- 
| żaą przeszkodą, iżby w niej upatrywać powód dwu- 
dniowego z kolei odroczenia, gdyż miano się naj- 
przód zgromadzić 29 potem 30go; z«:vsze więc od- 
| roczenie miało miejsce. 

Według innej wersyi o ile się korespondentowi 
Ind, belge wydaje, prawdopodobniejszej , spóźnienie 
to nie Kosyi winno być przypisywane; odpowiedź 
jej bowiem wbrew obiegającym pogłoskom, miała 
nadejść w niedzielę w chwili gdy cesarz przyjmo- 
wał znakomitych cudzoziemców. Wtedy Cesarz wy- 
razić zadowolenia swe z sdebranej komunikacyi hr. 
Kisielewowi i uprzedził lorda Cowley, który tego sa- 
.mego dnia przypuszczony był do Cesarza, o natych- 
|miastowem zwołaniu konferencyi, na co lord Cow- 
ley oświadczył, że jakkolwiek rzeczy już są uło- 
Zone, wezwaniu jednakże zadosyć uczynić nie mo- 
Że, aż się wprzód z rządem swym porozumi. Od- 
jpowiedź nie zaraz nadeszła, a lord Cowley przypi- 
sywat jak mówią milezenio ia Set feryom świę- 
|talnym, bardzo skrupulatnie obchodzonym przez mi- 
|nistrów angielskich. Potrzebne upoważnienie nade- 
szło dopiero we wtorek 30go grudnia, 

Konferencye mogły się zatem dopiero w dniu 34 
rozpocząć. Mówią, że każdy pełaomocnik zaopa- 
|trzony był w mapę sprawdzoną przez siebie, tery- 
|toryów tak długo zostających w sporze, Każdy z 6 
egzemplarzy wręczony każdemu z osebna pełne- 
mocnikowi jest kopią wierną oryginała sporządzo- 
nego na mejscu za staradiem komisyi odgraniczenia 

8sarabii. Praca ta powierzoną była dwom office- 
rom francuskim z głównego sztabu, co jasno do- 
wodzi zaufania w pośrednictwo francuskie. 

Co do samego posiedzenia krążą następujące wie- 
ści, a jakkolwiek trudno wątpić w wiarogodność źró- 
dia. z którego Są ere page, jednakże korespondent 
zrzeka się odpowiedzialacści za nie, twierdząc, że 
chociażby były prawdziwe iub prawdopodobne, będą 
zapewne zaprzeczone. Wymiana pełnomocnictw u- 

ończoną została bardzo szybko, pe czem hr. Wa- 
ewski wyłożył w kilku słowach cel zgromadzenia. 
Obrady miały się rozpocząć na podstawie propozy- 
cyi pochodzącój cd Francyi, która w zamian kon- 
cesyj zatwierdzonćj przez Rosyę 00 do kwestyi Boł- 
gradu przyłączonego stanowczo do Mołdawii przy- 
znaje gabinetowi Petersburgskiemu nowe terytoryum, 
którego ludaość liczą na 6000 dusz. 


Jeden z reprezentantów rosyjskich (podobno p. 
Brunnów) przystępując w imieniu rządu swego do 
propozycyj, co od dawna nie było wątpliwem, i 
przypominając, iż Rosya Ściśle wykonywa traktat 
w warunkach jego najbardziej nawet podległych 
sporom, zapytał lorda Cowley czy traktat również 
129 strony Anglii na przyszłość pilniój wykonanym 
| będzię ` <zy ewaiuacya morza Czarzego nastąpi 
zaraz po załatwieniu ostatnich trudności. Odpowiedź 
WOH Cowley miała być pod tym względem nie zu- 
pełnie kątęgoryczią, a jakkolwiek poseł angielski 
oddawał słuszność umiarkowaniu Rosyi i zapewniał, 
że Anglia pragnie się trzymać traktatu, dał jednak 
do poznania, żę byćby mogło, iż pora roku stanie 
na przeSZ%odzję równia rychłćj, jakby tego pra- 
gnion0, WaKuacy; morza Czarnego. Lord Cowley 
dodał, że tO przypusze enie z jego strony nie łą- 
czy się z żadną myślą polityczną, lecz gdy żądane 
od niego odpowiedzi gtąnowczćj oświadczył, iż nie- 
może się pod tym Względem do niczego zobowię- 
żywać nie naradziWSZY się wprzód z swym rządem. 

a odpowiedz rozchwiała nadzieję, jaką miano chwi- 
owo, Ze wszystko SIĘ NA jednem 
kończy. 

Kiedy drugie posi 
domo, mówią że w dniu 2 b.. 
listy zwołujące do pełnomocahi 
staną. 


i 


fe- | Stalacyi i nabożeństwa przytomnymi byli ministrowie 


posiedzeniu za- 


edzenie nastąpi "dotąd niewia- 
*.UL przed południem | ble, stiuki, freski, nakoniec zaopatrzeniem we wszystkie 
ków rczesłane z0- 


mający własne omnibusy i ekwipażć, równa się najpier- 
wszym hotelom w stolicach zachodnićj i środkowćj Europy. 
Ma on się także odznaczać od innych warszawskich ho- 
teli większą stosunkowo taniością, gdyż ceny numerów 
są od 3 złp. dziennie, a chociaż dochodzą do 3 rsr., to 
jednak za tę ostatnią cenę wynajmują wspaniałe z kilku 
pokoi złożene apartamenta. Właściciele tego hotelu Ale- 
ksander hr. Przezdziecki i Ksawery Pusłowski, obchodząc 
jego otwarcie, dali w pięknój sali hotelowój wielki obiad 
na którym znajdowali się: Namiestnik ks. Gorczaków, 
nominat arcybiskup warszawski Fijałkowski, biskup rodo- 
politański Łubieński, nominat biskup kujawsko -kaliski, 
Benjamin, wojenny jenerał - gubernator Paniutin i wiele 
znakomitych osób, 

me Wydalony świeżo ze Szwajcaryi Fryderyk Juliusz 
Dowiat, odgrywał ważną rolę w ruchach religijnych 
w Niemczech. „Jest on synem urzędnika sądowego pru- 
skiego i urodził się w Lesznie w W. Księstwie Poznań- 
skióm. Wychowany w religii protestanckićj, przechylał 
się ku katolicyzmowi jeszcze w szkołach, co Gazeta Po- 
znańska niemiecka przypisuje X, Tycowi (Redaktorowi 
„Przyjaciela Ludu*) i zamiast udać się na wydział teo- 
logii ewangielickićj do Wrocławia, wstąpił do seminarynm 
w Poznaniu, stamtąd w pół roku oddalił się i wspólnie 


| Modena 1 stycznia. Oprócz więżniów kryminal- 
nyeh, darowano resztę kary siedmiu więźniom skaza- 
nym za zbrodnię stanu. 


Berno 3 stycznia. Spodziewają się ultimatum ze 
strony Francyi i Anglii. Nowo powołano 14,000 ludzi 
pod broń. Uorganizowano ścisłą służbę graniczną. 
Spodziewają się odezwy ze strony Rady związkowój. 


Paryż 4 stycznia. Wczoraj wieczór o godz. Gtój 
arcybiskup Paryski zamordowany został przez pewnego 
księdza w Kościele Sz, Etienne du Mont. 

Paryż 3 stycznia. Dóbats zapewniają, żo nowe 
posiedzenie konferencyj dziś się odbędzie, a proto- 
kół podpisanym zostanie dziś lub w poniedziałek. 
Nowa granica stanowczo jest poprowadzona; po jéj 
wytknięciu niebawem nastąpi opuszczenie Księstw 
Naddunajskich i morza Czarnego. 

Berno 3 stycznia. Poseł cesarski w Paryżu Bar- 
mann otrzymawszy nowe instrukcye odjechał do 
Paryża. Członek rady stanów Kern towarzyszy mu. 
Furrer jeszcze niepowrócił z swojéj podróży do Nie- 
miec (do Frankfartu i dworów południowych). Dwię 
następne dywizye powołane są do broni. 


Rosy a. 


Dzienniki petersburskie do 27go z. m. sięgające 
mało przynoszą nam wiadomości. Ukaz ogłoszony 
26go przyłącza do ministeryum domu cesarskiego, 
ministoryum apanażów, a naczelaikiem tak połączo- 
nego ministeryum jest, j:k wiadomo, hr. Adlerberg. 
Wistocie dawniej od czasu uformowania w r. 1826 
ministerstwa domu cesarskiego, Aż do r. 1852, wy- 
dział apanażów należał do tego ministoryum, a do- 
piero po śmierci księcia Wołkońskiego cesarz Mi- 
kołaj oddzielił wydział ten i utworzył z niego 050- 
bne ministeryum, którego kieruno. oddał Leonowi 
hr. Perowskiemu. Dzisiaj cesarz Aleksander przeko- 
nawszy się 0 niedogodności oddzielenia wydziału a- 
panażów od ministeryum domu cesarskiego i aby 
przywrócić jedność w zarządzie — jak to wyraźnie 
mówi ukaz — Zniósł posadę ministra apaaażów, i 
kierunek obu wydziałów powierzył ministrowi do- 
mu cesarskiego. 

Nowo mianowany arcybiskup mochilewski i metra- 
polita rzymsko-katolickich kościołów w cesarstwie, 
ksiądz Wacław Żyliński, przybył do Petersburga i 
na uroczystem nabożeństwie w katedrze katolickiej 
w tój stolicy zasiadł na stolicy arcybiskupiej; tój in- 


Na posiedzeniu konferoncyi 31g0 grudnia znajdo- 
wał się ze strony Rosyi tylko p. Brunnow, Obe- 
cność dwóch pełnomocników była dozwoloną, lecz 
Rosya z tego niekorzystała. Baron Hiibner i lord Cow- 
ley nieuznali za stósowne odwoływać się do swych 
rządów, aby odpowiedzieć na zapytanie względem 
ewakuacyi terrytoryów tureckich. Bar. Brunnow nie - 
zdołał otrzymać od konferencyi rozgraniczenia owe- 
ge terrytoryum, ktore ma być wynagrodzeniem Ro- 
syi za ustąpienie Bołgradu; niezdołał nawet otrzy- 
mać oznaczenia terminu, w którymby komisya tą- 
kowe rozgraniczenie wytknąć powinna. Sprzeciwiały 
się temu Austrya i Anglia a nawet jak mówią, i 
Francya. Rzecz ważna, bo dopóki urzędowe roz- 
graniczenie nie nastąpi, Austrya i Anglia nieustą- 
pią z Księstw i z morza Czarnego. Wszystko to 
jest według zdania Indópendance. 

Dyskusya, zawsze według tegoź dziennike, była 
wtedy dopiero żywą, gdy szło o ewakacyę. Lord 
Cowley używał wyrażeń mało pojednawczych wzglę- 
dem p. Brunnowa. Baron Hibner miał formy dale- 
ko przyjażniejsze w przedmiocie księstw, ale zawsze 
do żadnój daty zobowiązać się nie chciał. Nie było 
więc żadnego zobowiązania. Cesarz na nowy rok 
polocił p. Kisielewowi podziękować cesarzowi Ale- 
ksandrowi za jego pojednawcze usposobienie, a peł- 
nomocnikowi greckiemu oświadczył, iż podziela ne- 
dzieje bliskiej ewakuacyi tego kraju. 

Ciało prawodawcze francuskie zwołane jest na 
16go lutego. 

Między ważniejszemi pogłoskami liczą wieść o 
zaproszeniu Papieża do Paryża dla ukoronowania 
Cesarza Napoleona, tudzież o podróży N. Cesarza 
Austryackiego do Rzymu, co ma również być w związ- 
ku z koronaeyą. s b 

„Gdyby nie było nawet GE Ee innych wiadomo- 
ści o dyplomatycznych krokach w celu załatwienia 
sporu prusko-szwajcarskiego, to sama już nota pru- 
ska z d. 28 grudnia powyżćj umieszczona, byłaby 
dostateczną wskazówką bliskiego załatwienia Lei 
sprawy. Lubo według doniesień z Berlina z d. 3go 
b. m., zakazano w d. 20 z. m. wyprowadzać konie 
z Prus, a po południowych Niemczech skupują je 
oficerowie pruscy, wszelako zwłoka w mobilizacyi 
armii zapewne dozwoli załatwić spór rzeczony. 

Wiadomości z Konstantynopola z 26go z. m., przy- 
wiezione parowcem pocztewym do Tryestu igo sty- 
cznia, są następującej treści: W ministeryam ture- 
ckiem zaszły niektóre zmiany: Muktar pasza dotych- 
czas minister skarbu, mianowany został naczelni- 
kiem mennicy; Gali pasza dotychczas zarządzający 
mennica, członkiem rady tanzimatu; Musa Safeti 
minister handlu, ministrem finansów, a w jego miej- 
scu wydział handlu oddano Izmaiłowi paszy człon- 
kowi rady tanzimatu. Flotyla angielska nietylko za- 
myśla nieustępować z morza czarnego, lecz prze- 
ciwnie ciągle siły swe powiększa; parowce „Aryel“, 
„Curaçao“ i „Vulture“ wpłynęły świeźo na morze 
czarne dla jej wzmoonienia. Co do reorganizacyi 
księstw Naddunajskich rzecz postąpiła o krok je- 
den: Zdawna układany i rozstrząsany projekt firma- 
nu zwołującego dywany w Mołdawii i Wołoszczy” 
Znie, przecież ostatecznie ułożonym został. Uskar- 
żano się w Stambule, iż rząd rosyjski nie dał je” 
szcze żadnego zadosyć uczynienia Tarcyi za H 
ne statki, które przewoziły kontrabandę na brzegi 
czerkieskie. "En 

Komisya europejska obradująca nad urzą 
żeglugi na Dunaju i uprzątnieniem jój przeszkód, da- 
leko już posunęła swe prace. Między innemi, we- 
dług doniesień z Galaczu z dnia 24g0 7: M., wy- 
pracowała plan robót potrzebnych w tym wzglę- 
dzie przy ujściach Dunaju, które kosztować mają 20) 
milionów franków. Obecnie komisya ta rozdzieliła 
się na dwa wydziały, administracyjny i techniczny: 


ierwszym zasiadają komisarze austryacki, fran- 
fr y pó angielski , pruski. i iu 


cuski i rosyjski, w drugim 


i wysocy dygnitarze. Na nabożeństwie był także 0- 
becny biskup łucko-żytomirski ksiądz Kasper Bv- 
rowski. 

— Obok kilku mniej nas obchodzących miano- 
wań na rozmaite posady w administracyi państwa lub 
obdarzeń różnymi orderami, znajdujemy w tychże 
dziennikach petersburskich opis obchodu setnćj roczni- 
cy założenia rosyjskiego teatru. Uroczystość ta odbyła 
się d. 18go z. m. tak w Moskwie jak w Petersburgu; 
w teatrach dawano wspaniałe przedstawienia dla lu- 
du; gdy w czasie tego przedstawienie w moskiew- 
skim teatrze, aktor wyrzekł przypadające mu w roli 
słowa: „Mam tylko jedno życzenie: postęp Rosyi 
w oświacie i wytępienie u nas nadużyć!“ grzmot 0- 
klasków trwał tak długo, iż przerwał na chwilę 
przedstawienie. 

Zoajdujemy w tychże gazetach wiadomość o śmier- 
ci znakomitego pisarza rosyjskiego Dymitra Juraw- 
skiego, zmarłego w Kijowie; zaane artykuły w dzien- 
nikach rosyjskich o drogach żelaznych w Rosyi, z któ- 
rych parę wyjątków podaliśmy, były jego pióra. 


Królestwo Polskie. 


Donoszą nam z Warszawy iż rząd zawiązał wkła- 
dy nie o sprzedaż, lecz o wydzierżawienie kolei 
żelaznój warszawsko-krakowskićj. O wydzierżawienie 
tej kolei ubiegają się trzy towarzystwa: wielkie 
towarzystwo Stieglitz-Pereira-Baring-Hoppe, i t. d., 
tojest towarzystwo które podjęło się budowania ko- 
lei żelaznych w Rosyi; spółka kapitalistów war- 
szawskich, na którój czele stoi bankier Leopold 
Kronenberg; nakoniec kompania szlązka, tojest da- 
wni właściciele kolei górno-szląskićj. W Warsza- 
wie i w kraju życzą sobie, aby kompania miejsco- 
wych kapitalistów kolej warszawsko-krakowską wy- 
dzierżawiła. W ogóle maiemają, że wydzierżawienie 
tój kolei przez prywatne towarzystwo, byłoby z wiel- 
ką korzyścią tak publiczności jak rządu. 

Prócz tego rząd zamierza dać prywatnym towa- 
rzystwom koncesye na budowę kilku kolei w ozna- 
czonym przez niego kierunku, aby połączyć Króle- 
stwo Polskie z ważniejszemi targowiskami i miasta- 
mi Prus, oraz koleje żelazne polskie z siecią dróg 
żelaznych pruskich. Wiadomo że dla porozumienia 
się z rządem pruskim względem kierunku tych no- 
wych kolei wysłał zarząd Królestwa jenerała inży- 
nieryi Smolikowskiego do Berlina. Obecnie utrzy- 
mują w Warszawie, iż rząd da przyzwolenie na 
budowę kolei żelaznój z Łowicza do granicy pru- 
skiéj wprost ku Poznaniowi, na którćj przedłużenie 
do Poznania rząd pruski udzieliłby koncesyą. Za- 
mierzają także zbudować krótką kolej, któraby łą- 
czyła drogę żelazną warszawsko-krakowską z ko- 
leją górno-szląską. 


więzieni ie- 
dział w Gdańsku, udał się do Aiaia oer par 
stamtąd osiadł w Szwajcaryi i tam pismem i słowem dzia- 
łał jako agitator polityczny. 

— Kiedy książę Walii podróżował niedawno z swoim 
nauczycielem po zachodnich stronach Anglii, właściciel 
pewnego domu zajezdnego w małem miasteczku, poczy- 
nił wielkie przygotowania na przyjęcie tak znakomitego 
gościa, o którym wiedział, że podróżuje incognito. Rze- 
oczywiście w dniu spodziewanym zajechał pewien mężczy” 
ana z młodym chłopcem i żądali w gospodzie najlepszych 
pokoi. Gospodarz uradowany kłaniając się nisko, zapro- 
wadził przybyłych do mieszkania przygotowanego. Późnym 
wieczorem nadciągnęło znów dwóch mężczyzn z młodym 
chłopcem. „Żałuję mecno — rzekł gospodarz— że nie mam 
tylko dwa łóżka wolne, ale młody ten panics przespać 
się może na sofie.* Tak się też stało; a nazajutrz go- 
spodarz z wielkiem swojem utrapieniem dowiedział się, 
że następca tronu angielskiego, przepędził u niego noc 
na sofie, gdy tymczasem przygotowane dlań pokoje zaj- 
mował jakiś podróżny z synem swoim. 


Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 

"ise? Kursa tdlejsaścons d, 5 stycznia 
Augsourg 107. —  Harmhurg 181/4. — Largon ste. 16 
19— te. Paryż 1281/,— Agin od złota 3 1/,.— Mo- 
taliki zeen, 82'/5. — dto P. 6-procent. — Poży: 
aaka narodowa 5-procent. 887/, — Obligi indemn: gali- 
cyjskie 5-procent. 77. — Matatiki ik TU Ma 
taliki 4-procent. 66 .—  Metaliki 3-procent. — — Losy 
1334 rokn 276. — dto s roka 1889 12 91/4, — dtto 
ur. 1854 4-proa. 107. Arcra Bsnitow. 1045,— 
4%oyz keisi talas. pólnoanśj 2880. — Atoyo kredytu 
ruchomego 8184. 

Kurs krakowaśki : 5 stycznia — Ruble srebrne 
as mon. polską żędają 101, płacą 100. — Banknoty ra- 
stryackie: e 100 ebe, mk. żąd. złpol. 405, pł. 408. — 
Pruski kocant: za 150 mr. mk. żądają talarów 97, płacą 
96. — Cwanoygiory żąd. 108 — pł. 107. — Baperyały 
ros. ż. słr. 8 kr. 82, pl. sie 8 kr. 26 mk, — Napleon dary 
20-frank. zed. złr, 8 kr. 20, pl. gie, 8 kr. 16, ak, — 
Dnkaty ważna holand zad. vr 4 kr. 52 płacą cb 4 
zr. 46 mk. — Dukaty austr. iad. sie, 4 kr. 54 płacą 
si, 4 tr. 49 mz.— Listy ssstawne polskia z kavonam. 
bież. żąd. 96'/,, płac. 9514 Listy zast. galic. < kuponi 
żąd. 8174, płacą 80/4. — Obligacye Indsmn. g kapon. 
żądają 76*/,, plaos.— 761, Nowa pożycska narodow: 
zr. 1854 işd. näi, płucą 88, 

Xurs lwowski sa. 2 stycznia — Dukat holen 
derski złr. 4 kr. 49. — Dukat cesars. e. 4 kr. 52, — 
Półimperiał ros. xłr. 8 kr. 27,— Rabel ros. słr. 1 kr. 88 
Talar praski air, | kr. 38, — Polski kurant i pięciozło- 
tówka sie, 1 kr. 12. — Kurs list. zast. w galic. stan. Isty- 
tucie kredytowym: Instytut kupił prócz kuponów 100 pe 
Sir. 80 kr. 48 mk. — Sprzedał 100 po złe. — kr. — — 
Dawa? za 100 sie, — kr. — — Żądał słr. 81 kr. 18 

Rare wiładeńcki : 8 styczn. Metaliki 8174. Nowa 
Akcye Banku wiadeń. 1040 — Akoye 
Agio od złota 9, oi 


eege 


Kronika miejscowa i zagraniczna. 

Kraków dnia 5 stycznia. Z przyjemnością dowia- 
dujemy się, iż znana spiewaczka pani Marya Petri da 
się slyszeó po raz drugi w tutejszym teatrze polskim we 
czwartek, to jest 8go b.m. 

— Gazeta Wiedeńska opisuje wypadek jaki się zda” 
rzył w dzień Nowego Roku po południu. Sześciokonny 
pojazd dworski, w którym siedział JCW. Arcyks. Fran- 
ciszek Karol zawadził przypadkowo na skręcie ulicy 0 do- 
rożkę jednokonną, w skutku czego koń doróżkarski upadł, 
woźnica z kozła zleciał, i doróżka nieco uszkodzoną zg: 
stała. Arcyksiążę zapewniwszy się, że ani człowiek ani 
koń w upadku tym nie ponieśli szwanku, kazał doróżka- | po 
rzowi wynagrodzić koszta naprawy doróżki i poniesioną 
stratę ze zwłoki wyniknąć mogącą, tudzież w podwójnój 
ilości pieniądze zgubione przez doróżkarza przy tym wy- 
padku, A wreszcie przeznaczyć mu znaczną kwotę pie” 
niężną za doznany przestrach. 

SCH dniu 27ym grudnia niektóre ulice Warszawy za- 
jaśniały po raz pierwsy Światłem gazowóm; w dniu tym 


Przegląd polityczny. 
Depesza telegraficzna CZASU. 


p A Wi f = 
bowiem Zāpalono latarnie gazowe, ustawione od fabrykil4o p edeń 5 stycznia. (Wysłana o godz. 11 m,f dyński. 
yk an rana ' z. m. A ; 
garu na Bolea wzdłuż ulic Nowy-Świat i Krakowskie |30 w ZC na w Krakowie o godz. 12 m. ii, donos att, be A 


Przedmieście aż do Zamku. Była to jedynie próba, 8 
od dnia tej próby wyżej wymieniona część Warszawy jest 
gazem oświetlana. — Warszawa nie mająca dotąd odporie- | gte 
dniego swój wielkości hotelu, posiada go dzisiaj; elbowiem 
w dniu 80ym grudnia poświęcono i otworzono wielki ho“ 
tel „europejski Przy ulicy Krakowskie Przedmieście 
Wielki ten gmach, zbudowany pod kierunkiem budowni- 
czego Markoniego, okazałością zewnętrzną, przyozdobi”- 
niem wewnętrznem w marmury, zwierciadła, pyszne më 


recką. 
Co się tyczy Prawy 


perskiój t 
w Konstantynopolu, że Fer j, utrzymywano 


d uk chan żąd:ł od 

wała E nevtralwie «sli se ag ią 

glia; orta Odpowiedziała, iż stanowisko 

i wie zależy od stanowiska w uićj 

; z oe gie tł że Kurdowie oświadczy- 
iemu i i u- 

KE Ge urayowi, że są gotowi u 


Depesze telegraficzne. 


Wenecya 3 styeznia. Gaz. uf. di Venezia donosi 
znowu o ułaskawieniu dwóch osób skazanych za obra- 


zę Maj na 4 miesiące wię- 


wygody: w oświecenie gazem, w wodociąg. rozprowadza- jestatu, jednój na 7, drugiéj 


jący wodę po wszystkich piętrach i pokojach, w łazienki, | zienia, 


Gusz TIE PR am 


wm ` "mmer 


$ Przyjechali od 4 do 5 stycznia, 
E HOTEL POLLERA. Dąbczański Antoni, Foltański Antoni 


| 


CZAS z Wtorku 6 Stycznia 1857. | 


Wychowanieo, Seminarynm  Przemyślskiegó po" Ap. księ- 
dzem biskupem. Gołaszewskim, przejąwszy się wiernie zasa- 


wł. dóbr z Galicyi. Kochanyj Emrich, Legany Samuel, Jeny | dami pobożności i przykładem cnót kapłańskich. tegoż arcy- 


F. z Węgier, Frenisy August z Paryża, Wojnarowski Ja- 
kób z Polski. Plewińska Zofia z Biały. Schlesinger z My- 
słowie. Książę Kantakuzeno Michał wł. dóbr, Albrecht Emi- 
lia, Sznaider Karol z Berlina. Dańkowski Jan z Wiednia, 


pasterza, rozpoczął X. Stechliński zawód swój kapłański 
przed 30tu laty w Przeworsku w obw. Rzeszowskim; w roku 
1828 przeniesiony. do dyecezyi lwowskićj na probostwo w Sta- 
róm Siele; od roku 1836 zostawał proboszczem w Wyżźnia- 


Wyjechali: Kohn Wilhelm do Lwowa. Łętowski Feliky | nach, gdzie w uznaniu gorliwego i przykładnego poświęcania 


wł. dóbr, 


wł..dóbr do Wiednia. Baron. Konopka Ignacy wł. dóbr, Dąb- 
czański Antoni do Galicyi. 

HOTEL DREZDENSKI. Stanisław Masłowski z Michało- 
wa. Ksawery Wykowski z żoną wł. dóbr ze Sufczyna. Igna- 
cy Oberlender, Kucharska Wirginia ob., z Galicyi. Fedor 
Muhr z Prus. Zofią Bzowska ob., Henryetta Bzowska obyw. 
z Kolbuszowy. Józef Załuski hr. z Tarnowa, 

KOLEJ ZELAZNA 

AN codziennie. 
Fociągi osobowe odchodzą z Krakowa: 
job; o godzinie 12téj min. 15 po południu. 
m l, ep ACR ) o godzinie 9tój min. 5 Wieczorem. 
o godzinie 6tćj min, 10 z rana. 
o godzinie 36j min. 25 po południu. 


Do Wiednia d 


Do Wrocławia 


£ Warszawy | o godzinie Béi min. 30 z rana. 


Przychodzą do Krakowa: 

o godzinie 5tój min, 20 z rana, 

o godzinie 2éj min. 35 po południu. 

"o godzinie 11téj min. 25 przed południem. 
o godzinie Séi min. 15 wieczorem. 


Z Dębicy 
Z Wiednia. . ) 


Z Wrocławia 
i Warszawy 
Pociągi osobowe z Dembicy do Krakowa: 

o godzinie 11tój min. 15 przed południem. 
. . d o godzinie 2éj po północy. 
Z Krakowa do Dembicy: 
o godzinie 3ćj min, 37 po południa. 
o godzinie 12tćj min. 25 w nocy. 


o godzinie Zéi min. 55 po południa. 


odchodzą 
przychodzą. . | 


“Wiadomości handlowe i przemysłowe. 


Gdańsk Ż stycznia. Pomimo nieczynności targów z powodu $ 


świąt handel zbożowy w eałćj Anglii daleko silnićj się an? 
stawiał, a za dobre ziarno w wielu przypadkach 1 do 3 szyl. 
na kwarterze płacono wyżćj. W ogólności opinia była lepsza, 
kupcy więcćj ochoty do interesów okazywali; a ciągły eks- 
port do Hiszpanii dla dowozów zagranicznych przedstawiał 
dobry odpływ. d 
W ciągu tygodnia przybyło do Londynu 
pszenicy jęczmiem.., owsa bobu siem. mąki 


grochu Inian. centnar. 
s kraju . . 12,677 4,554 13,124 594 2,800 
z zagranicy 20,776 17,818 25,084 5,584 26,499 

W targach szkockich irlandzkich i prowincyonalnych żądnćj 
nie dostrzegamy zmiany. : 

W Holandyi, Francyi, Belgii już to dla świąt już z po- 
wodu niezachęcających angielskich wiadomości obrot intere- 
sów ograniczał się li tylko do potrzeb miejgcowój konsumeyi. 

Na naszćj giełdzie nie było życia, a ceny od ostatniego 
sprawozdania obniżały się; na dzisiejszćj jednak giełdzie mo- 
żemy notować małą poprawę przy większćj chęci do kupna. 


Płacono za łaszt wagi holl. Gold, prus. korano; wan, 


zł. gr. zł. gr. 

Pszenicy od 123 do 124 fnt, 435 460 3222 3417 

$ 127 © 130 540 620 40 18 46 17 

Żyta "1198, 128 306 354 22 28 Geck 
Jęczmieni 103 ` 116 234. «47 20 22 1 

Ke kee B00 IT 8 22 18 


Na spichrzach gdańskich z końcem upłyniońego roku znaj 
dowało się pszenicy łasztów 2985, żyta 586, jęczmienia 93, 
grochu,13. ,Z wyjątkiem roku zeszłego tak szczupły zapas 
jest w Gdańsku niepamiętnym. Czas mieliśmy „wilgotny. 

Kursa wamian: Londyn 197',. — Paryż — — Hamburg 
45, — Amsterdam —. l Aleksander Makowski. 


M ñ ġġ K 
PRZEGLĄD MIESIĘCZNY: i ROCZNY ` 
stanu galicyjskićj Kassy Oszczędności 

z dniem 31 grudnia 1856. 


Stan czynny: 


Gotowizna . « 
Papiery publiczne 
a) nieulegojące kursowi, i pła- 
tne za okazaniem 
b) nieulegające kursowi z ter= 
minem najdłuższym 6 mie- 
„Bięcy.. . 
c) sprzędajne po kursie... . 
Zastawy: kwoty, udzielone na pa- 
piery i monety z terminem naj-. 
dłuższym dni 90 . . . . . . 
Weksle: których termina nię na- 


azsjkbo YERRI S 


e e NOS 


deszły z terminem najdťaższ ; 
dni ai sA dp zai EE y M SÉ GI z 
o i hipoteczne: 
GER 11.1 v . [794.409] sl- 
b) miejskie . . « : « » : «| 781;22451|-] . 
Rachunek różnych osóh; drobne | 
należytości i niedobory - 1,609|34. | 
Ae PE. - 3,690 
Zrowizye zaległe zstron rozmait, 5,838/57 | | 


Stan bierny: 
Wkładki na książeczki: 
było zkońcem z. miès.. złr. k, d. 
039,804 48 2 
wb. mikoki Z 


612 stron „. 
zr.86,142k.17d.2 

w b. m. wypłacono ` 

375 stronom 

zr. 52,476 k. 24 d.1 33,665 53 


narosły prowizyami nie `" 


podniesionemi 56,667 35 1 .130,138 ei: 
Zakłady publiczne na rachunkach! Lota 

ciągłych mają . > * * * -s 9, - 
Fundusz Niiżwówy (majątek wł: R 

sny zakładu) er? 148,844|49 

rowizye uzyskane przez mają- | 

tek zakładu  . - - » * 6,451|15 
Zysk czysty wyprowadzony przy ; 

zamknięciu rocznem |. . 15,361) 9/2 


Ogóły. B, GH 
Lwów dnia 31 grudnia 1856, 


Z Dyrekcyi galicyjskićj Kasy 


Oszczędności. 


(aioa A jak 
oczowskiego 

W dniu 18 grudnia rozstał się = z de Aeriatech 
wieku jeszcze i zdrowia nieodżałowany X. Leon 
proboszcz rz. kat. w Wyżnianach obw. Złoczowskim, 
kan Gliniański, 
kapituły rz. 
któremi m 
niony; zasługują, 


grudniu. 


taem wspomnieniem: 


Antoni Etobukowski Redaktor odpowiedzialny, 


r d Walewski Michał wł. dóbr do Polski. Hr. Sta- | 
dnicki Ignacy wł. dóbr do Paryża. Hr. Karnicki Władysław | 


w sile 
Stechliński 


Dzie- 


nadzorca szkół ludowych i kanonik honorowy 
kat. Iwowskićj, -Cnoty sde, chrześciańskie 
A ten odznaczał Się idla, których wielce był ce- 
ażeby przez podanie do powszechnćj wia- 
domości tego nader smutnego zdarzenia, uczóić je pośmier- 


się szozytnemu powołaniu swemu, i niezmordowanćj usilno- 
Ści.o coraz większe rozkrzewianie między ludem prawdziwćj 
religii i bogobojności, tudzież -oświaty ludu,- a szczególnie 
parafian swoich, kolejno wynoszony został na coraz wyższe 
stopnie hierarchii kościelnćj, którym godnie zasługiwał się. 

W prywatnóm pożyciu zjednať sobie zawsze .i wszedzie 
powszechne uwielbienie i poważanie, jako bogobojny i cno- 
tliwy kapłan, jako mąż prawego serca i charakteru, jako 
przyjaciel ludzkości, dobroczyńca biednych i utrapionych, o- 
piekun wdów i sierot, których łzy niedoli szozodrą reką lub 
pośrednictwem swojem chętnie i gorliwie osuszał; a tak na- 
uke Zhbawieiela naszego, nietylko słowy, ale czynem i przy- 
kładem wiernie wyznawał, 

Na pogrzeb czcigodnego tego kąpłana zgromądzili się w d. 
20 grudnia bardzo licznie zbliska i zdala duchowieństwo o- 
bojga obrządków i świeccy: różnego, stanu i wieku. do. Wy- 
żnian; a se strony. Kapituły lwowskićj przybyli XX. kano- 
nicy Jasiński, Hirschler i Mossing dla oddania zwłokom tak 
zacnego kapłana ostatnićj posługi. X. kanonik. Jasiński w a- 
systencyi XX. kanoników i czterdziestu kilku księży obu wy- 
znań,. dopełnił smutnego obrzędu, w czasie którego ku 
uczczeniu zasług i pamieci nieboszczyka przemówił w kościelo 
X. kanonik Hirschler, a nad grobem X. Mech pleban gr. kat. 
z dachodowa, treściwemi słowy; a obfite i szczere łzy i 
łkania obecnych sżczególnie zaś parafian, stały się niczbitóm 
i trwałem świadectwem rzetelnego żalu i wielkiego poszano- 
wania dla, niehoszczyka , i udowodniły jawnie niemylność 
słów przemowy X. kanonika Hirschlera jako: „choć umarł, 
dłazo żyć jeszoze będzie w pamięci wszystkich którzy go 
znali, a szczególnie parafian swoich!“ 

Powszechna cześć i uwielbienie jakie cnoty swemi i za gro- 
bem jeszcze sobie zjedcał, niechaj będą zdrojem pociechy 
nięutulonemu w żalu bratu starszemu i licznym krewnym 
zmarłego!. 

Pokój jego popiołom, cześć i poważanie jego pamięci! 


URZEDOW E. 


(2658) Kidi ct. (2-3) 

[£. 13836.] Vom Tarnower k. k. Kreisgerichte wird be- 
kannt gemacht, dass zur Vorname der vom hiesigen k. k. 
Bezirksamte mit Beschluss vom Aten März d. J. Z. 3401 be- 
willigten öffentlichen Feilbiethung des sub Nr. 65 in der 
Vorstadt allhier liegenden bau- und Feuergefihrl:chen, ehe- 
mals dem Valentin Muszyński und dem Johann Schnitzel, s9- 
hin dem Lezteren opd dem Johann Kluziński, nunmehr aber 
dem Johann Poliński und dem Anton Bayer gehörigen und 
auf 305 fl. CMze geschazten Hauses mit Ausschluss des 
Grundes, worauf dieses Gebäude erbaut steht, unter folgen- 
den Bedingungen drei Termine und zwar auf den 27ten Fe- 
bruar 1857, Ż7ten März und Ż7ten April 1857 jedesmal um 
10 Uhr. Vormittags mit dem:Beifiigen anberaumt wurden, dass 
dieses Haus falls es bei dem ersten und zweiten Termine 
nicht. iiber, oder wenigstens um den Schitzungswerth an Mann 
gebracht würde, bei dem dritten Termite auch unter dem 
Schatzungswerthe hintangegeben werde. 

1. Zum Fiskalpreise wird der gerichtlich erhobene Schitzngs= 
werth des harten und weichen Materials pr. 305 f. CMze an- 
genommen. 

, 2. Jeder Lizitazionslustige ist verpflichtet 10 Perzent des 


Mchitzungswerthes im Betraze von 30 f. 30 kr. CMze als 
Vadium zu Händen der Lizitazions- Commission zu erlegen. 


Das Vadium des Erstehers wird zuriickbchalten und haftet 
für die genaue Erfüllung der Lizitazionsbedingungeu, dagegen 
wird dasselbe den Nichterstehern sogleich beim Abschluss der 
Versteigerungsverhandlung zurückgestellt werden. 


. 3. Es 
Tarnow liegende bau- und feuergefahrliche Haus, öffentlich 
aus politisehen Rücksichten verkauft, 


den Eigenthümern bisher besessen und benützt wurde, oder 
ihnen denselben zu benützen-oder zu besitzen das Recht zu- 
stand, von der gegenwärtigen Lizitazionsverhandlung ausge- 
schlossen, und hat da er keinen Gegenstand der gegenwärti- 


gen Eigenthümer der Realita: Nr. Cons. 65 ungeschmälert ing: 


ihrem Besitze und Genusse zu verbleiben. 
4. Der Ersteher ist verpflichtet binnen 8 Tagen, nachdem 


vorliegende Lizitazionsverhandlung bestätigt werden wird, den § è 
ganzen Kaufpreis für das erstandene Haus, und -ohne Ein- § > 


rechnung des Vadiums, welches bis zur Erfüllung der im $. 


5 festgestellten Lizitazionsbedingung in Gerichtshinden zuj: 


verbleiben hat, an das gerichtliche Erlagsamt des hiesigen 
k. k. stadt. deleg. Bezirkcgerichtes zu erlegen, und sich hier- 
über bei dem k. k. Bezirksamte auszuwćisen, wo ihm sodann 


den wird, 


Material ebenfalls auf eigene Kosten wegzuriumen, vnd den 


zu planiren. — Sollte daher der Ersteher den vorstehenden 
Lizitazionsbedingungen nicht entsprechen, so wird er für ver- 
tragsbriichig, und sein Vadinm für verfallen erklärt, auf seine 
Kosten und Gefahr und ohne weitere Vornehmung die Reli- 
zitazion eingeleitet, und dasselbe nebstbei fir jeden den Hi- 
pothekarglabigern' aus der Nichtzuhaltung des Vertrags er- 
wachsen mógenden Schaden, bis zur Hóhe des urspriinglichen 
Kaufschillingsbetrages, für verantwortlich und ersatzpffichtig 
erklart. 

6. Das Hans sub Nr. 65 in der Vorstadt allhier wird bei 
den ersten zwei Terminen, nur um, oder iber den Schitzungs= 
prob, bei dem Sten Termino jedoch auch unter dem Schiitzungs- 
preise, hintangegeben. 

7, Der Kaufschilling" fir das verkaufte Haus wird nach 
Abzug der etwa erwachsenden Kosten dieser Feilbiethung, in 
seinem vollen Restbetrage zur Befriedigung der Hipothekar= 
glńabigor, jenacldem dieselben die Liquidität, und die Prio- 
ritat ibrer. Forderungen=werden rachgowiesen haben, bestimmt, 
dagegen der etwa zurickblęibende Rest, den gegenwArtigen 
Figenthiimern deg Hkhsts Nr. C0n4165 zupiickgehałten werden. 

8, Nach Erlag des ganzen Kaufschillings werden alle Hi- 
pothekarglaubiger, insofern ihre Forderungen bloss im Lasten- 
stande des verkauften Hauses: Nr, -Cons i65 Vórstadt vorge- 


gowieseng die beziglichen Forderungeń 'sonach aus dem Los - 
tenstandecdes besprochenehcHauses, welcheś nunmebr aufhó- 
ren wird, den Gegenstand des Grundbuches zú“ pilden? ge- 
Ióscht „und extabulirtrwerden="" "> ; 

9. Ks sicht den Iwteressenten frei, den Pabalarextrakt ind 
den Schatzungsakt. des Hanses Nr. Con. 65 Vórstadt In den 
Gerichtsakten .einzuschen; und "` 

10. Hięvon „werden alle Intressenten dann "aile Diejónigen, 
Welche nach dem -28ten-Oktober*'856 sein ` Hipothekarrccht 
erlangten, oder welche von dieser Feilbiethung aus was immer 
für ginem Grunde nicht verstândigt werden könnten, durch 
den, für dieselben in der Person. des hiesigen Advokaten 
Dr. Jarocki mit Substitufrang des Dr. Kaczkowski bestellten 
Curator verstindiget,J — 

Aus dem Rathe des k. k. Kreisgerichts. 
Tarnow am 25, November 1856. 


wird blos das sub Nr. Cons. 65 in der Vorstadt} * 
daher bleibt auch derf >? 


- |Grund, worauf dieses Gebäude erbaut steht, in seinem ganzen § ` 
Umfange und in denjenigen Gränzen, in welchen derselbe von § 


das gekaufte Haus sogleich ins Eigenthum übergeben wer- 5: 

5. Der Ersteher ist verpflichtet binnen 14 Tagen nach der $: 
Uebergabe des Hauses Nr. Cons. 65 dasselbe sofort auf eigene $ à 
Kosten abzutragen, das davon! gewonnene harte und weiche f: 


Platz worauf das Gebäude steht, ordentlich auf seine Kosten | i 


merkt wareñ, mit denselben auf den erzielten Kaufschilling. 


W Drukarni Czasu. 


cs) Szanowny Panie! e» 


Spowodowany jestem poświadczyć zgodnie z prawdą, że 
otrzymaną od Pana uprzywilejowaną wodę do ust anatherino 
wą używałem przez długi czas i najlepszych stąd doznałem 
skutków. Za poradą moją wzięło się do jéj użycia wielu 
przyjacioł moich, którzy jak ja wdzięczni są Panu za teh 
środek i zapewniają, iż wszędzie jak najstarannićj zalecać ją 
będą. — Proszę przyjąć wyraz mego poważania z jakim zostaję 

Wiedeń 1 kwietnia 1856. Franciszek Werthoim w. r. 

kaw. orderu Franciszka Józefa, c. k. liwerant nadworny 
i uprzyw. właściciel fabryk itd. 
Na adresie: Wielmożnemu JMPanu J. G. POPP, 
prakt. dentyście, w miejscu. 


Tejże wody dostać można w FaArakowie u p. Foma. 
Góreckiego, i u p. J. Jahna. 


Emseraty. 


20 dr. m, k. nagrody. 
A © mo 8 

Dnia 14go grudnia r. z. we dworze wsi Niorawien 
w powiecie Liszki w W. X. Krakows. skradzioną została 


strzelba dubeltówka 


z fabryk- francuskich z napisem złoconym między lufkami 

pamiątka od Wielogłowskiego, na kapie pod kolbą litery zło- 

cone J, K. ktoby dostrzegł podobną strzelbę zechce ją zatrzy- 

mać i udzieli wiadomość na ulicę Szpitalną N. 572 na dru- 

giem piętrze lub wprost do dworu Morawiey, gdzie prócz 

wdzięczności nagrodę złe, 20 ma. I. natychmiast odbierze. 
(3-2-3) 


Gitladung zum Abonnement ` 


auf Die 


scht TOË OUT Zeitung,” 


. Mit bem 1. Jänner 1857 wirb in Strafau eine neue Zeitung unter bem Titel: „Rrafauer Zeitung" 
Dé Leben treten. Diejelbe wird unter Wabrnepmung aller wo Iverjtandenen Znterefjen in Staat und Kirche 
bemüht fein, Die Beziehungen deg biśher weniger Bea tont Kronlandes Galizien zur Haupttadt und zur 
Gejammtheit de. Staates zu vervielfltigen und inniger zu geftalten, die genaue Kenntni$ feiner Zuftände 
gu vermitteln, und durh forgfame Förderung feiner fpeziellen, materieMen wie geiftigen Sritereffen zur Förde- 
rung des gemeinfamen Wohle beizutragen. 

_ Zär den politijdhen Theil des Blatteg, wie für dad Feuilleton find die beften publiciftifhen und literari- 
(hen Kräfte gewonnen; zahlreiche, in jeder Hinfiht zuverláffige Korrefpondenten an allen für den Bertebr 
widtigen Punften, namentlih im Often, werden die „Kratauer Zeitung” mit Original-Nadrihten ver- 
jehen, während Die bet der national-öfonomifhen Bedeutung Ded Landes und feiner gropen handelspolitifhen 
Zufunft ebenfo dringend gebotene alg danfenówerthe Pflege und Beachtung der fommerziellen und induftriellen 


| 


z | Snterejjen anerfannten Autoritäten auf oolfówirthfdhańtlichem Gebiete anvertraut wurde. 


Die „Stratauer Zeitung” erjdeint tiglich, mit Ausnahme der Sonn- und Feiertage, und. betrdgt der 
Prei für Krafau . | . . . dierteljdbcig 4 fl. — Ee 16 fi. Ge, 
für Auswärtige mit Poftverjendoung wierteljdbrią 5 Ge zaa rig 20 fl. €.-Mze. 
ing- 


Die Redaftion und Adminiftratipn befindet jih am age im Haufe Krzysztofory Nr. 358. 
Krafau, im Dezember 1856. Die Adminiftratipn. 
(2615) ZB” Unter Garantie, (2-4) 


welches bei keinen derartigen Mitteln geleistet werden kann, und mehr als jede weitere Anpreisung sein wird, mit der 
Zusicherung einer äusserst schnellen Heilkraft. 


Englilde Patent-Leinwand, 


gegen jede Art Gicht, Rheumatismus, Gliederreissen, Kopfweh, Gesichtsschmerzen, Seitenstechen, Ohrenbrausen, Brust- 
Rücken- und Kreuzschmerzen, (Hexenschuss), Fussgicht, Rothlauf, Krampf, geschwollene Glieder u. s. w. 
Ueber die ausserordentlich schnelle und sichere Heilkraft in angeführten Leiden liegen Tausende von Attesten vor, und 
war dieselbe bei den Indnstrie-Ausstellungen in München. und Paris rühmlichst anerkannt. 
In Packeten mit Gebrauchsanweisung à 4 fi. Doppelt es für erschwerte Leiden à 8 fl. CMze. 
(Ferner) 


Pariser Umniversal-Pflaster 


in "Topfen A E kr. pr? miit Gebranoba- Anypigung 
a Hü „ Gefróre, jede Art nden, den m, Eiteru G ` 
Gi fsi Znegeageg iNe euren Ze I DDR haben in BRODY in der Handlnng ege Bee ZRT ARK 
bei H. Carl Roth. In BELGRAD bei H. Anastas Nakies. In CZERNOWITZ bei H. Th. Zachariasiewicz et Comp. In KA- 
SCHAU bei H. Eduard Kschwig. In KRAKAU bei H. Theofil Seyfert. In KOLOMEA bei H. Th. Zachariasiewicz et Comp. 
In LEMBERG bei H. Tomanek und H. Carl Ferd. Milde. In PRAG bei H. Riidel & Schmiedel. In SURZOWA bei H. Eph. 


Haldner. In WIEN in der Apotheke „zum gold. Elephanten*. 
EE EE 


* 

| $ 

„zur Kornecke“ à ką 

Ó T r S 

maison de MNouveautćs S 

a l'honneur, de prévenir les dames de Cracovie, de Lieopol 3 
Set de la Galicie, qu'il vient de recevoir de sa maison de $ 
Paris des envois magnifiques de robes de soie, robes de $ 
bal légères, confections, sorties de bal et broderies ete. $ 
Chaque commission sera executée au plus bref delai et $ 
sur demande; franco de frais. (2636-3) © 
a E E E a a a E E | wide GiGWOGEGA 


UBOGICH przy ulicy S. Amy 


znajduje się do sprzedania 


C/ZAM IZ I 


doborowemi szopami podbita. (2665-1-3) 


m m a EE ds 


H 
J. MAZEM „W SKLEPI 
Fotograf z Paryża | 
znany dotąd w Krakowie z swój reputacyi uwiadamia Sza- 
nowną Publiczność, iż nowo urządzonóm Atelie swojem 
wykonywuje 


Portrety Fotograficzne 


różnćj «wielkości, zacząwszy od miniatur i tek dalćj, czarne 
i kolorowe, po sh umierkowasych; oraz przyjmuje do 
kopiowania z Dagerotypii, z Fotografii, z portretów olejnych 
iz en s rycin, które stósownie do wielkości można po- 
wIększy©. 

óby portretów moich sa wystawione obok ksi i 

a wys garni 

p: J. Wildta w głównym Rynku i w mojóm weg 
widzieć je można; wszystkie te są zdejmowane z osób tutej- 
szych. Posiedzenia do portretów odbywają się od 106j do Zój 
po południu, bez względu na pogodę: 

i telie w ulicy S. Jana N. 489 gdzie Dyrekcya Bu- 
downictwa na drugiem piętrze. (2664-2-6) 


ESP a 


— Dinni: 


aen oe D 


Q. k. Teatr polski. 


We wterek dnia 6 stycznia Żywy mieboszezyk czyli 
dwa Testamenta obraz charaktorystyczny w 3 aktach. ja 

Wkrótce na tutejszćj scenie przedstawione będą: Rzeź 
ca ry PTA bed Królowa Marguerita historyczny 
ramai a w Śmiu ob h przez Aleks. D 
tak P 5 tóruńskieh świeży transport otrzymał han- |; Upadek wielkiego omi wy w cia aktach 
del K. Rutkowskiego w Krakowie. (2442-3-6) |oryginalnie napisany przez Kajetana Nićpowio. 


SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE. 


nw y EE 


mm 


PIDANIBÓW 


Wys. bar = P r 

E y ` e 

E lin, par. Stan ciep. Wilgotn. Kieranok ` Stan Zjawiska Zmiana ciepła 

£ Ki przy podług powietrza i żenie wiatru NI Ę BA R Cu ciągu dnia 
© [0° Reanm.| Reaumira | względna szy k togake od | do 

4| 2) 3257725" "e 50 | wschodni słaby chmurno deszcz a 
ho 326 zi foeni o2 ” ? p Aug le" 

5) 61-326 69 | —04 | 97 E 5 


Czapliński Antoni rządzca drukarni. 


oaa 


